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Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 


Faszyzacja czy hitleryzacja? 


(ig.) Małe organizmy mogą mieć 
rówież wie'kie kłopoty, podobnie jak 
mali ludzie mogą Się odznaczać wielką 
energją, Maia Austrja, którei losom 
przewodzi  mikroskopijny wzrostem 
kanclerz Dolliuss, znajduje się dziś w 
sytuacji wyjątkowo ciężkiej ; trudnej. 
Staje przed nią hamletowskie iście py- 
tanie: „Być albo me być?*, a ieżell 
już być — to czem, w jakiej iormie i 
postaci? 


Z dawnej; Austrji traktaty pokojowe 
nie pozostawiły Wiele; mały kadłub 
z olbrzymią giową: Wiedmean A w 
tem malem ciele również i dużo siarej 
Austrjj począł zanikać, Zrazu zdawało 
się, że mały kra:k, prócz swoich mam 
łych nowych trosk zewnętrznych i 
ekonomicznych, odziedziczył również 
dawne Spory wewnętrzne, przerasta” 
jące obecne iego sły, Dwa wielkie 
stronnictwa, równe Sobie niemal siłą 
i liczebnością, socjaliści ugruntowani 
specjalnie we Wiedn u ; miastach -— 1 
chrześcijańsko-spoleczni, mający Swo- 
ich zwolenników wśród małomieSz= 
czańistwa i chłopstwa, z równą sią 
awalczali się j nenawadzili w nowym 
riworze państwowym, jak za dawnej 
monarchii,  Socialiścj byli za połącze- 
niem czyli anschlussem z republikań- 
sko-socjalistycznemi wtedy Niemcami 
Chrześawańsko-społeczni byli bardziej 
oporni ma tym punkcie, bojąc się ów- 
ozesiiego radykalizmu i liberalizmu 
kzeszy. tkwiąc jeszcze wSpomiiemami 
w lepszych dla Austrii przedwojennych 
czasach. Obok tych dwu wielkich par- 
tyi. dwie mniejsze: wszechnemcy i 
Związek  Chłopski reprezentowały 
mniejsze figury na połitycznej Sza- 
chownicy. 

Stosunki  austrjacko-memieckhe w 
»wym perwszym, jakże już odległym 
okresie, przypominały miły i uprzej- 
my flirt czy też narzeczeństwo, pełne 
wzajemnych uczuć, uprzejmości, kom- 
plementów i kurtuazji Mamiery i de- 
klaracje były pelne powściągiiwości!, 
uiemiecki narzeczony dbał o lak naj 
lepsze i najbardziej poprawne iormy, 
a austriacka narzeczona Spuszczała 
oczy i rumieniłą się, szepcąc: „Chciała 
bym, ale boję się!“ Powodem obawy 
byia pelna surowości europejska TO- 
dzina, powołująca się na traktaty, prze 
pisy į inne zobowiązania, Niemcy były 
jeszoze słabe a Austria uboga. Trudno 
się było przeciwstawić Otwarcie po- 
tężmej kurateli Największym wysko- 
kiem uczucia narzeczeńskiej pary była 
deklaracja kanclerza austriackiego 
Schobera i niemieckiego mmistra 
spraw zagraniczny.h Curtiusą w spra- 
wie unji ceimej niemiecko-austryackiej, 
aie opiekunowie zmarszczyli groźnie 
brwi — i sprawa poszła ad acta. 


Potem przyszedł Hitler z kompletnie 
odmiennym od Poprzedniego systemem 
rządów i ideologią, Socjaliścj austrjące 
cy. patrząc na los swoch przyjaciół 
partyjnych z Rzeszy, Odskoczyłj jak 
oparzeni od idej anschlussu, Chrześci- 
jańisko-spolecznych znów  odsuręczał 
żałosny koniec potężnego do niedawna 
centrum katolickiego w Niemczech * 
zrużał wrogi Stosunek wpływowych 
kół _ narodowo-socjał stycznych do 
chrześciaństwa i próby wskrzeszenia 
dawnych germańskich wierzeń w 4% 
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kompamiamencie całej starogermańskiej 
szozęśliwości, -A równocześnie propa- 
ganda narodowo-sociwistyczna w Au- 
stri, popierana bardzo intenzywnie 
przez Berlin, poczęła gwałtownie ro- 
snąć i przybierać corazto brutalmejsze 
formy, Wielka masa, į to jeszcze kie- 
rowana Przez bezwzględną niecofają- 
cą się przed niczem wolę działa zaw= 
sze przyciągająco na masę mniejszą, 
i to tembardziei w okresie gwałtowre- 
go przesiienia ekonomicznego, gdy rze 
sze ludzi, niemających pracy i chieba, 
wiedzą, że jest źle. a pragnąc aby było 
inaczej, dążą . do tego na 
przemian, nawet ne zdając sobie do- 
kładnie z nich sprawy. Dla mich od- 
mienne od dnia dzisiejszego iutro zaw- 
sze wydaje Sie lepszem od terażniei- 
SZOŚCI. 

Siły polityczne, 


TUTKI (Zwijki) 


zainteresowane w 


drodze : 


pm 


utrzymartu dotychczasowego Stanu nie 
podległości Austrji, chrześ zyańsko-spo- 
łeczni i socialiści, nie umiały wyciąg- 
nąć konsekwencji ze zmienionej Sylu= 
acjj i kontynuowały Swoje spory w 
zgoła nieodpow'ednim do tego morem- 
cie, Doszło do unieruchomienia parla- 
mentu austriackiego a w związku z 
tem ze zwrotem w Stronnictwie chrze- 
ścijańsko-społecznym w kierunku anty 
parlamentarnym. Wpływy faszyzują” 
cej corazto bardziej He mwehry att- 
strjackiej, stworzonej dlą obrony przed 
bojoweini organizaciami sociałstyczne - 
mi, dawaty się coraz mocniej odczu- 
wać, Mały kanclerz Dollfuss począł 
próbować rządzić silną ręką bez par= 
lamentu, zwalczając równocześnie $0- 
cjalstów į hitlerowców į próbując 
stworzyć nową forme rządu, opierają- 
cą się na ideach autorytetu i posluchu. 
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Gilorwitant 


z najszlachetniejszego surowca 


Uchwały Rady Ministrów. 


(leleionem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 20 stycznia. (Sz) Dziś od 
było się pod przewodnictwem prem. 
Jędrzejewicza posiedzenie Rady Mini- 
strów, na którem rozpatrzono į uclwa- 
lono szereg projektów ustawodaw- 
czych, której wniesione będa do Sejmu 
w ciągu najbliższych dni. 

M. in. uchwalono następujące proje- 
kty ustaw: O ochronie przed pożarami 
i innemi klęskami żywiołow emi, o fil- 
mach i ich wyświetlaniu, o poborze re- 
kruta na r. 1934, © obronie przeciwlotni 
czej i przeciwgazowej, o morskich upia 


tach portowych, o przestrzeganiu po- 
rządku na kolejach użytku publicznego, 
oraz o ułatwieniu spłaty zaległych 
składek i opiat na rzecz ilrsiytucyj spo- 
łecznych, Ponadto Rada Ministrów 
uchwaliła rozporządzenie w sprawie 
uznania LOPP., za stowarzyszenie wyż 
szej użyteczności i nadanią statutu te 
niu stowarzyszeniu, oraz rozporządze= 
nie o uposażeniu funkcjonariuszy admi- 
nistracji lasów państwowych į ustano- 
wieniy tabeli stanowisk w administracji 
lasów państwowych. 


Projekt ustawy o obronie przeciwlotniczej. 


WarSzawa, 20 stycznia, (5z) Uchwa 
lony dziś przez Radę Ministrów prou- 
jekt ustawy o obronie przeciwlotniczej 
i przeciwgazowej przewiduje, że w cza 
sie, gdy grozi niebezpieczeństwo ataku 
lomicztgo, Minister Spraw Wewiętrz- 
nych jest uprawniony do zarządzenia 


pogotowia przeciwlotniczego i przeciw 


gazowego w całem Państwie lub jego 
części, Na obszarze wojennym prawo 
to przysluguje  naczeliemiu wodzowi. 
Zarządzenie pogotowia uprawnia wla- 
aze do wydania zarządzeń. potrzub- 
nych do obrouy przeciwlotniczej, tna- 
wet przy użyciu środków przymusu- 
wych. Na osoby fizyczne i prawne, it- 
stytucie spoleczne nakłada ustawa obo 
wiązek poddania się zarządzenioni 
władz wojskowych w razie ataku i po 
woduje powstanie obowiązków osobo- 


W drodze oddzielnych rozporządzeń 
ustalowe będą szczegóły, jak zorgani- 
zowanie wyszkolenia j wyposażenia w 
sprzęt personelu powolanego do obro- 
ny, zorganizowanie sieci obserwacyj 
ncj i alarmowej, regulacja i rozbudowa 
osiedli, budowa gmachów publicznych, 
maskowanie  Iniejscowości, zakładów 
przemysłowych i t.p, przystosowanie 
systemu oświetlenia do obrony prze- 
ciwlotniczej, zaopatrzenie w wodę miel 
scowości i poszczególnych obiektów, 
przeprowadzenie ćwiczeń personelu po 
woianego do obrony, uświadomienie 
ludności, prowadzenie w szkolach obo 
wiązkowych ćwiczeń praktycznych 

Koszty zwiazane z tein ponosi Skarb 
Państwa, następnie związki Komunalne, 
związki i zakłady użyteczności publicz- 
nej. zakłady ubezpieczeń i Kasy Cho- 


bistych i rzeczowych, świadczeń wojen | Tych, organizacje społeczne i właścicie 


nych, oraz służby Doimocniczei 


le weruchomości. 


Dia skłopotanej Europy postać ma: 
łego Dollfussa urosła do roziniarów 
bohatera. Oto człowiek. — mówiono 
zwłaszcza we Francii į powtarzano w 
Angliji, — który wskrzesił patı jotyzm 
austriacki j tchnał nowe życie w idcę 
niepodległości tego państwa, Zarułary 
kanclerza | woia ego były zapewne 
najlepsze, ale trudnosci były į Są jesz- 
cze większe.  Dysproporcia między 
Niemcami a Austrią jest zbyt wielka, 
i to nietyiko na polu stosunku sit, ale 
i ochoty do wałki, W Niemczech zwy- 
ciężył brutalny duch Poczdamu, gdy 
w łagodniejszym i bardziej sceptycz- 
nym klimacie austriackim nie dało Się 
i nie chciała przeprowadzić z równą 
konsekwencją nowych zapowiedzi na 
temat autorytetu į dyscypliny į bez- 
względnego zwalczania wewnętrzne- 
go, corazto mocniejszego, hitlerowskie- 
go przeciwnika. Nie ucichły jeszcze w 
pięknym Wiedniu echa lekkomyślnych 
stnaussowskich walców į trudno było 
z dnia na dzień zerwać ze starym att- 
strjackirn szlendrjanem czy też szam- 
perei. 

Metody mogą być podobne. można 
le przyjmować nawet od przeciwnika, 
ale nie można zmienić swego charak- 
teru. Wprowadza Austrią obozy kon- 
centracyjne na wzór hitlerowski, ale 
dla hitlerowców przeznaczone; cóż. 
kiedy mieszkańcy tych obozów bez 
wielkiej trudnośc: przedostają Się poza 
ich obręb į nawet zaeranicę. Dostep 
bibuły hitlerowskiej do Austrii został 
zakazany, ale urzędnicy pocztow: w 
znacznej części sprzyjają hitlerowcom 
i nie wykonnią polecenia, Heimwehra 
ma wesprzeć pocie w walce z naro- 
dowymi Socialistami, ale pod samym 
bokiem władz, w Fieimwehrze dolno=— 


austriackiej, zagniezdziłą Się potężna 
iaczejka hitlerowska, a na zebraniu 
przywódców _hitierowsk'ch  zastano 


głównego pomocnika austriackiego mi- 
nistra obrony narodowej, W takich wa 
runkach groźne zapowiedz; nie osiąga- 
ja skutku, gdyż nie zawsze zą słowem 
może pójść czyn. 

Mały kanclerz Dollfuss ma przed so- 
bą wielkiego i brutalnego przeciwnika. 
Nie może mieć pełnego zaufania do or- 
ganów i do narzędzi, któremi: się po- 
Siuguje, Platforma polityczna. na któ- 
rej Się opiera, jest zbyt ciasna , wąska. 
Boj się pogodzić ze socialistami. natu- 
ralnymj į naisilniejszym; sprzymierzeń- 
cami, w walce z hitleryzmem. gdyż 
obawią się, że w takim razie wszysci 
iego dotychczasowi  miesociałstvczni 
sprzytnierzeńcy przeszliby na stronę 
narodowych socjalistów. Dolfuss zwa: 
cza wiec ji hitleryzm i socializm. od- 
rzuca demokracje i parlameniarvzni. 
pragnie wprowadzć nowy ustrój sta- 
nowy: aparlamentarny, oparty na fa- 
szystowskim pierwowzorze. 

Ale czy corazto silniejss w Avstri 
hitlerowcy me powiedzą na to: ..Jzże! 
już ma być zmiana, to wzoruimy s% 
już lepiej na Niemczech niż na Wio- 
szech. Lepiej już hitieryzm niż fa- 
szyzm!* Kanclerz Dollfuss próbuię wal 
czyć w dalszym ciągu, ale obserwato- 
rzy. nawet Sprzyjajacy mu. iak wierki 
łondyńsk; „Times“, zapytuią z troską: 
„Czy na długo starczy mu st?* 
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Posłowie Iwowgty o polityce kulturalnej Rządu 


Przemówienia posła Dra St. Mękarskiego I posłanki M. Jaworskie; 
wygłoszone na posiedzeniu Komisi budżetowej Se,mu dn. 18 I. 1934. 


Po rzeczowym i wyczerpującym re* 
feracie budżetu Min, Oświaty — po- 
sta dr. Z Struńskiego. zabrali m. in. 
włos poseł dr. Mękarski i posłanka Ja 
worska. poświęcając swe uwagi zasa- 
dmiczym ideom polityki Min. Oświaty. 
Ze względu na ważność tematu po- 
dajemy niżej streszczenia -obn -tvel 
przemówień. 


Mowa posła dra 
St. Mekarskiego. 


Poseł Mękarski rozpoczął swe prze- 
mówienie od ogólnei charakterystyki 
zarzutów, stawłanych przez opozycję 
* Rządowi na odcinku polityki kultural- 
tej. 

Mdła opozycja. 


Trzeba stwierdzić, że zarzuty, jakie 
w tym roku opozycia wysuwa przy 
budżecie Ministerstwa WR i OP, są 
uderzająco mdłe i nikłe, co temhbardziej 
jest zastanawiające. że znajdujemy się 
w okresie pełnei realizacji wielkich 
ustaw ustrojowych w dziedzinie szko! 
nictwa., które tak namiętnie przez o- 
pozycję były zwalczane, 

Co więcej, trzeba podnieść lojalnie, 
że wszyscy niemal mówcy z opozycii 
podkreślali w całym szeregu przypad- 
ków dodatnie rezultaty H ar kultu- 
ralnei Ministerstwa. iak n. . Cza 
piński, gdy chwalił lasce mk 
nek do mniejszości w programach 
szkolnych, gdy podnosił dodatnią dzia- 
łalność w dziedzi nie wychowania Íi 
zycznego. Podobnie pos. Ponikowskt 
a nawet pos. Kornecki ze Stronnictwa 
Narodowego znalazł pozytywne ware 
tości w wysiłkach Rządu na odcinku 
oświaty i kultury. 


Wewnetrzna sprzeczność opozycji. 

W całym szeregu iednak zarzutów 
konkretnych opozycia 
dza siebie w ślepa ulicę sprzeczności. 
Gdy n. p. socialiści domatrują się w pro 
uramach szkolnych za daleko idącej 
kłerykalizacii, to opozycia 2 prawej 
strony dosżukuje się właśnie antyreli- 
gijnycli pierwiastków w działalności 
Rządu i jego obozu. Zdaje się, że my 
właśnie znajdujemy się na właściwej 
urodze i że prawda jest przy nas. gdyż 
realizujemy tylko ustawę © ustroju 
szkolnictwa, która nakazuje wychowy 
wać młodzież w duchu  religiinym, 


z czego entuzjaści praworządności, za | 


jukich chcą uchodzić przedstawiciele 
opozycji. powinni być zadowoleni. 


Nłeństotne zarzuty. 


Jako dalszy zarzut wysuwą Się prze 
ciążenie nauczycieli pracą i rozpolity- 
kowanie nauczycielstwa, Nikt nie prze 
czy, że nauczycielstwo polskie z he- 
roicznyia wysiłkiem oddaje swe naj- 
lepsze war tości sprawie wspólnego do 
bra, t. i. Państwa. Uważamy, że takie 
już jest przeznaczenie dziejowe nasze- 
go pokolenia, które w dobie budowa- 
nia państwa musi wydobyć ze siebie 
maxinum najlepszych sił dla służby 
społecznej i to tak na odcinku wycho- 
wania, jak i we wszystkich innych 
dziedzinach życia zbiorowego. 

Co o t. zw. rozpolitykowania, to 
zachodzi tu istotne nieporozumienie. 
Opozycia nazywa pracę nauczyciel- 
stwa w swoich związkach zawodo- 
wych. w TSL, w „Strzelcu* i td. „roz 
politykowaniem. My określamy tę 
działalność iako rzetelną pracę i słu- 
żbę społecziia, godna podziwu P sza- 
cunku. 


Ciężkie położenie Lay a kryzys.: 


Nazwano tu obecne połóżenie trage 
dja szkoły polskigjj Zapewne, połóże- 
nie naszego szkolnictwa, czy to we- 


źmieiny pod uwagę wzrost analifabe- ` 


tyzmu czy niedostateczną ilość budyu 
ków szkolnych — jest ciężkie, Ale sa- 
ma opozycia nie iest w stanie za ten 


sama wprowa- i 


= ŘAS WRO O O ZZ ZG A 


'neim ciężkiem położeniu, 


przejściowy stan rzeczy składać winę 
na Rząd, gdyż przyznać musi, że po- 
łożenie to jest smutnym niewątpliwie 
ale nieuchronnym wykładnikiem obiek 
tywnej sytuacji finansowo-gospodar- 
czej, którą Polska dzieli dziś z całym 
Światem. 


Szkolnictwo wyższe. 

Wielka reforma ustrojowa, jakiej do- 
konaliśmy w roku ubiegłym w dziedz! 
nie szkolnictwa wyższego nie przynio 
sła ze sobą zapowiadanych przez o- 
pozycję wstrząsów. Ani poziom, ani 
produkcja naukowa czy działalność 
wychowawcza na reformie tej nie u- 
cierpiały. Przeciwnie, już dziś można 
bezspornie stwierdzić, że reforma ta 
przyniosła ze sobą rzecz pierwszorzę* 
dnej doniosłości, t. i. stworzyła Wa- 
runki, atmosierę spokojnej. prawidło- 
wej pracy w uczelniach wyższych. 

Jeśli opozycia wysuwa ciągle, jako 
„najcięższy“ zarzut, likwidacię kate- 
dny prof. Kota w Krakowie, to tę „ka= 
tastrotę"* Polska z pewnościa wytrzy* 
mia, tembardziej. że nieprawdą jest, 
aby nie było analogicznych katedr 
w Państwie. 

Obniżenie preliminarza na szkolnic- 
two wyższe jest również wykładni- 
kiem naszei sytuacji finansowej. Budże 
ty szkolnictwa wyższego we wszyst- 
kich państwach kurczą się, w Niem- 
czech n. p. ostatnio zredukowano ilość 
imłodzieży akademickiej do 15.000 
podczas gdy u nas przy o wiele mniej 
szej ilości uczelni wyższych, ciągle je- 
szcze jest bez mała 50.000 młodzieży 
studjującej! 

Ubolewamy z powodu redukcji bü- 
dżetu, ale na to rady niema w obec- 
tembardziej, 
że rosmąca niestety coraz bardziej ar- 
mia, bezrobotnych tych. którzy wycho- 
dzą z uczelni wyższych, a nieznajdują 
zajęcia — zmusza do przezomej i: da- 
lekowzrocznei polityki. 

Demagogja „Unda“. 

Pos. Wełykanowicz z Unda rozdzie 
rał szaty nad położeniem szkolnictwa 
ukraińskiego. Otóż nieprzecząc słusze 
nym i usprawiedliwionym  postulatom 
uiniejszości w dziedzjnie szkolnej, trze 
ba podnieść, że i w niej są fakty po- 
zytywnej polityki państwowej, jak np.' 
stworzenie ostatnio 2 katedr ukraino: 
znawczych w Uniwersytecie war- 
Szawskim. 

Zwracam dalej uwagę na opubliko- 
wany ostatnio artykuł p. Kuźmowy- 
cza w „Dile“, który dowodzi, że Ukra 
ińcy mogą i powinni pozytywnie usto 
simkować się do ustawy o ustroju 
szkolnictwa. 

Opieram staqowczo Zarzut „prowo- 
kacji”, jakiej Undo dopatruje się w fak 
cie wydania elementarza lernkowskie- 
go. Elementarza tego domagali się sa- 
ini Łemkowie ua swych zjazdach i te 
głównie dlatego, aby się bronić prze- 
ciw ukrainizowaniu ich przez agitato- 
rów Unda. Wszak te zakusy _ukraini- 
zowania Łemków wbrew ich woli, do 
prowadziły do tego, że 60.000 Łemków 
przeszło na prawosławie. Ukraińcy po 
winni być wdzięczni Rządowi, że roz= 
taczaniem zdrowej i racjonalnej opieki 
nad regionalną kulturą Łemków, ratu- 
ie ich dla cerkwi grecko-katolickiej. 

Wychowanie państwowe. 

Opozycja jako najcięższą kolubrynę 
przeciw Rządowi i jego obozowi wy- 
Suwa nazywane. przez siebie z przeką 
sem i-ironią wychowanie państwowe. 

W tej sprawie widzę najistotniejszą 
różnicę w ujmowaniu zagadnień kultu 
ry i szkoły przez nas i przez opozycję. 
Opozyaja, to typowi przedstawiciele | 
klasycznie liberalnej szkoły myślenia c 
państwie. Jak naimniej państwa, odgro 
dzić obywatela murem chińskim od 
państwa! Wedle liberałów wychowa- 
nie winno być jaknajbardziej uniezale- 
Żnione od państwa. Mam wrażenie, że 


przedstawiciele naszej opozycii boją 
się tak samo dziś szkoły stużacej wy- 
chowaniu państwowemu, jak szlachta 
w 18 wieku w epoce twórczości Komi- 
sii Edukacji Narodowei bała się szko- 
ły sekularyzowanej. 

My ustosunkowujemy się w dzicdzi 
nie tych ziawisk w sposób istotnie ró- 
żny od opozycii. Dla nas niema prze- 
działu między jednostką a państwem. 
Świadomy motyw państwowości utoż 
samia, wedle naszego rozumienia, do- 
bro i wolność jednostki z dobrem i 
wolnością państwa. 

Zwłaszcza dziś, w dobie  wielktcli 
przeobrażeń ustrojowych w całym 
świecie, których główne znamieniem 
jest wzrost znaczenia i wpływu pañ- 
stwa w życiu społecznem i jednostki, 
ten ścisły, orzaniczny związek 
wszędzie, w dziedzinie zaś wychowa- 
nia i kultury w szczególności, musi 
się wzmagać. Zwłaszcza u nas, pozba 
wionych ciągłej tradycii państwowej 
w okresie budownictwa wielkiego Pań 
stwa. 


= 


Aprobujemy politykę kulturalną Rządu. 


Ten nasz zasadniczy pogląd na Spra 
wę wychowania i szkoły, każe nam 

całkowicie pozytywnie i afirmuiąco u- 

stosimikować się do polityki kulturalnel 

Min. WR ; OP. — Widzimy w niej cią 

głość, wyraźną wolę į jasny cel, któ- 

remu służy: wielkość Państwa. Od u- 

stawy o ustroju szkolnictwa poprzez 

nstawę akademicką, ingerencję.w spra 
wy sztuki i literatury narodowej 
przewija się ta konsekwentna, Świado= 
ma swego posłannictwa i odpowiedzia! 
| ności państwowej polityka kulturalna 

Rządu. 

Dlatego korzystamy ze sposobnośc:, 
aby przy omawianiu budżełu Minister 
«stwa WR i OP wyrazić naszą pelna 
solidarność z przewodniemi ide"" 
polityki kulturalnej Rządu. 


Marji dwa 


Pos Jaworska poświeciła swe do- 
skonałe przemówienie w całości ka 
pitalnemu zagadnieniu wychowaniu 
państwowego. 


Powtarzająca się przy każdej deba- 
cię budżetowej Min, WR. i OP, dysku- 
sia nad problemem wychowania paii- 
stwowo « obywatelskiego przedstawia 
dzisiaj ciekawy nowy moment. Oto p- 
poseł Czapiński poraz pierwszy uztał 
konieczność wychowania państwowe- 
go, krytykując jedynie niewłaściwą ie- 
go realizację 

Jednakże poza zgodnością w stwier- 
dzeniu konieczności wychowania pań- 
stwowego zachodzą między nami a p: 
postem Czapińskiim daleko idące różni- 
ce w pojmowaniu celu wychowania 
państwowego i dróg jego realizacji, ró- 
żnice tkwiące głębiej i w  odmiennem 
ustosunkowamiu się nas i p. posła Cza- 
pińskiego do Państwa. 

P, poseł Czapiński twierdzi, iż hasło 
wychowania państwowego nie jest 20- 
we. Nie jest jednakże stare — bo i Pań- 
stwo Masze obecnie nie jest tak bardzo 
dawnej daty. I tem jedynie młodością 
Państwa można wytłumaczyć i stacza 
ue tu na komisji budżetowej w poprze | 
dnich latach boje o wychowanie pafń-- 
stwowo - obywatelskie i deklarację dzi 
siejszą p. posła Czapińskiego: „Jako że 
stOjmy na gruncie Państwa“ — dekla- 
rację bądź co bądź dziwną w ustach 
obywatela polskiego, Nowość tego has 
słą i młodość Państwa tłumaczą ró- 
wnież oburzenie p. posła Czapińskiego | 
ua to, iż nowe programy szkolne nacisk | 
kładą na posłuszeństwo i wypełnianie 
obowiązków obywatcia — nie zaś na 
brawa, tudzież jego zastrzeżenia prze- 
| ciw pieśni Pierwszą Brygada, jako pie 

śni ogółu narodu. Gdyby p. pos. Czapiń- 

ski mógł snoirzeć na ta swaie ustosun- 


kowanie się do tej pieśni z perspekty- 
wy najbliższych 50 lat — mie mógłby 
być ze siebie zadowolonym. 

Pobłażliwość p. posła Ponikowskiego 
w stosunku do księdza, który wywołai 
strajk młodzicży szkolnej także jedynie 
młodoścją Państwa da się usprawiedli- 
wić. 

P. poseł Czapiński nie rozumie, iż c€- 
lem wychowania państwowego jest 
związanie obywatela z życiem  Pań- 
stwa, z jego dniem szarym, nietylko 
odświętnym —tedy oburza się w pro- 
gramie wycieczką młodzieży celem 
zwiedzenią urzędu podatkowego. Życie 
obywatela obeimuje szereg obowiąz- 
ków wobec Państwa, wśród których 
płacenie podatków jest jednym z pierw 
szych. Cóż więc śmiesznego w tem, iż 
młodzież zobaczy urząd podatkowy ? 

Womawianych przez siebie progri- 
mach p, poseł Czapińskj głównie wyka 
zywa] ujemnie strony. Wśród dodatnich 
dojrzał tylko należyte ujęcie problemu 
mniejszościowego, Natomiast główna 
wartość programów, ich kręgosłup ide- 
owy, Polska i jej kultura, nastawienie 
życiowo - gospodarcze i regionalne. 
podstawy psychołogiczne programów 
— mie zwróciła wcale jego uwagi, No- 
vum to zmieiłające charakter szkoły 1 
mające za ce] przebudowę duszy oby- 
watela polskiego — wobec czego nie- 
słuszny jest zarzut pośpiechu czyniony 
przez posła Korneckiego Ministerstwu 
z powodu szybkiej realizacji tych pro: 
gramów. Pośpiech ie odbił Się na pre 
sramach dowodem  koronkow! 
wprost opracowanic programu język: 
polskiego dia szkoły powszechnej. 

Gdyby p. pose? Czapiński głębiej za 
poznał się z pracą programową Mini- 
sterstwa nie nazwałby jej kryzysem ia 
kościowym a wartością jakościową. 

Qdmienne pojmowanie stosunku Oby 
watcia do Państwa wywołuje oburze- 
nle p. posła Czapińskiego na Towarzy- 
stwo Popierania Budownictwa Szkó! 
Powszechnych. Przemawia przez niegG 
dawny typ obywatela — petenta a nie 
are obywatela — współtwórcy. 


Z takiego stosunku do Państwa wyni, 
kd u p. posła Czapińskiego a także i u 
p. posła Ponikowskiego chęć odcięcie: 
uauczycielstwa od pracy oświatowej i 
społecznej. ło właśnie byłoby obniże- 
nieni lotu hauczycielstwa, to oddałoby 
wychowanie mas w ręce agilatorów 
politycznych. Nie praca społeczna czy 
nawet polityczna pokłóciła nauczyciela 
ze wsią a nieuczciwa akcja agitałorów 
stronnictw opozycyjnych. 

Chciałaby sprostować wiadomość po 
daną przez p. posła Korneckiego o Zwl 
nięciu 24 szkół rolniczych. Zwinięto 
dwie a nowe są w toku organizacji, 

Małe ma p. poseł Ponikowski ambi- 
cie w kierunku dążności wychowaw- 
cze; Przewodnika Katolickiego, gdy się 
pociesza, że artykuły w nim drukowa- 
ne nie są niebezpieczne. Czy takie tyl- 
ko dążności ima pedagogia katolicka? 

P. poseł Czapiński zarzuca władzom 
brak podania środków wyjścia z kata- 
strofalnej sytuacji szkolnictwa, Minister 
stwo, jako środki zaradcze stosuje pra 
cę programową, wysiłek nauczyciel- 
stwa, pomoc Społeczeństwa — a cu 
proponuje p. Czapiński nie słyszeliśmy. 

Ostatnia sprawa, która wymaga omo 
wienia, to atak p. posłanki Balickiej na 
Straż Przednią. Jest znacznem uprosz: 
czeniem sytuacji wykazywame łączno. 
ści między Strażą Przednią a Legjonen 
Młodych i Harcerstwem a krzywd. 
młodzieży dyskwalifikowanie intelekt. 
alne i moralne Straży Przedniej Ż 
kontaktu osobistego a niedawnego ze 
Strażą Przednią wyniosłem wprost 
przeciwne przekonanie o wysokiej wa! 
tości intelektualnej I moralnej młodzie- 
ży Straży Przedniej. Nowy to teren 
wychowawczy i jak dotąd doskonak 


się przedstawiający. 
=a wama 


Sam nie wiesz, kiedy 


najbardziej męczący i uporczywy kasza. 
zadką bez śladu po zażyciu znakomiłyci 
(iranulek Wł. Russvana, wyrobu fabryki 
chem -farmac. „Ap. Kowalski“ w Warsza: 
wie, — Żądać we wszystkich aptekach I 
stladach antacznuch. 248, 
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Szczegóły odpowiedzi Niemiec 
na memorandum irancuskie. 


Berlin. 20 stycznia. (PAT) Niemice- 
kie Biuro Informacyjne w depeszy z 
Paryża ogiasza wiadomośc. dotyczące 
szczegółowych odpowiedzi niemiec- 
kiei na memorandum francuskie. Wia- 
domości te zaopatrzone są uwagą: ber 
liński korespondent Havasa podaie na- 
stępujace wyiaśnienia w związku zod 
powiedzią niemiecką na memorandum 
francuskie. ..Frankfurter Ztg.“ wiado- 
ści te opatruje nagłówkiem: Niedy- 
skrecie czy też kombinacie? 

Odpowiedź niemiecka, streszczona 
w 7 pumktach, przedstawia się jak na- 
stępnie: 

1) Odpowiedź uznaje dotychczasowe 
metcdy bezpośrednich rozmów nie- 
miecko-francuskich na temat rozbroie 
nia. podkreślaiac. że leży to w intere- 
sie obu krajów. 

2) Rząd Rzeszy zastrzega się wyra- 
Źnie co-do jednego punktu franc. aide- 
memoire, a mianowicie przeciwko za- 
stosowaniu „okresu próbnego". 
min ten nie jest wprawdzie w memo- 
randum francuskiem użyty, niemnie' 
ednak wynika on dobitnie z treści no- 
'y. Podkreślono przytem. że wprowa- 
dzenie takiego okresu próbnego stano 
wiłoby dyskryminacię Niemiec a w 
konsekwencii naruszenie godności Rze 
szy. 

3) Odpowiedź niemiecka zastrzega 
się przeciwko temu, aby rozbroienie 
odbywało się w dwóch etapach, 

4) Odpowiedź niemiecka zastrzega 
Się przeciwko proponowanym przez 
aide-memoire efektywom przyszłej ar- 
mii niemieckiej. Armia 200-tvsięczna 
nie jest wystarczająca dla zagwarąnto 
wania bezpieczeństwa Niemiec. Przy- 
*'em armia o tak małej sile liczebne; 
mie dorównałahy pod względem siły 
boiawe; dotychczasowej Reichswchrze. 


GEN. GÓRECKI U PREZYDENTA 
RZECZYPOSPOLITEJ, 


Warszawa, 24 stycznia, (PAT) P. 
Prezydent Rzplitej przyjął dziś przed- 
południem dr. Romana Góreckiego, pre 
ze*a Banku Gosp, Kraj. 


Przy bladej, szarawo . żółtej cerze, 
przygasłych oczach. złem Samopoczu- 
cw. zmniejszonei chęci do pracy. ©gół- 
na przygnębieniu. ciężkich snach, Dó- 
lach żoładkowych. uc'sku mózgowym 
i chorobliwem podniecenin zaleca się 
Pić przez kilka dni zrana na czczo 
szklankę wody gorzkiej Franciszka -Jó. 
zeja, Zalecana przez lekarzy. 


Kto wygrał na loterji? 


(Teletonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 20 stycznia, (Sz) W dwu 
nastym dniu ciągnienia IV. klasy 28 Lo 
teri Państwowei padły wygrane na na 
$tępuiące numery: 

UGP zł. na Ur. 82756. 

po 15.000 zł. na hr. 34136 36038, 

po 10.666 zl. na nr. 34586 112901 
119029, 

Iano zł. ua tr, 72057. 

po 5.000 zł. na nr. 50232 51928 21470 
3535(1 26211 46690 160471 12733. 


po 260 z”. Ma nr, 4502 14438 18005 
20447 41261 BAITS 114572 115101 12190] 
1206 1MLŚU 1I4W05Ż, 13557 58133 
GGQAJ ssq- S1055 S5219 997090 100655 
(ŻY AWECZYS 151075 134800 
1s615% 139087 135507 142982 44480 


po MUGU zł, na nr. 4056 4310 7018 
11466 15327 28183 50179 32546 58640 
so63r 63212 65202 73237 73763 13905 
77119 77461 82924 86854 105547 105722 
108729 108744 111174 111474 113485 
11514] 125151 139673 146989 153621 
io4765 165723 1209 13729 16174 18494 
Eng) 55439 55618 90693 102277 104094 
uapa 120070 125364 165364 165552 
106791. 
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5) Nowa armia niemiecka pow inita 


posiadać og poczatku i pewstania 
wszystkie rodzuie broni. uznanej za 
defensywną. Podkreśla się przyteńn: 


znaczenie współrzędności sprawy efc 
tywów ze sprawą  rozbrożenia armii. 
Niemieckie koła dyplomatyczne i woj- 
skowe zgodne są w twierdzeniu, że 
wartość przyszłej armii niemicckiej za 
łeży od równoczesnego załatwienia 
wspomnianych obu punktów. 

6) Rząd Rzeszy zgadza się na kon- 
trolę wszelkich organizacyj o charak- 
terze wojskowym. pod warunkiem. że 
kontrola ta będzie rozszerzona na 
wszystkie zainteresowane państwa. 
Podkreślono przytem. że kwestia <01- 


ganizacji kół wojskowych stanie sic 
nieaktualna przy reorganizacji army: 
niemieckiej. gdyż większość kontyn- 


gentów S. A, S. S. i Stahthelmu przej 
dzie do rezerwy, 
7) Odpowiadając na propozycie ira" 


cuskie. 


dotyczące zredukowania o 50 
proc. stanu liczebnego wojskowego lo 
tnicętwa francuskiego. Niemcy zapylu: 
ia, co stanie się z wycofamemi apara- 
Tami © jaka korzyść osiągna z tego 
Niemcew. jeżeli nie uzyskaią jednocze- 
śnie prawa do posialania własnego lo- 
lqictwa wojskowego. Zrobiono przy- 
tcm zastrzeżenie. jakoby ta ostatnia 
propuzycia francuska miała być uwa- 


, Żulia za daleko idacą ofertę za strony 


Francji. 
+ * 

Paryż, 20 stycznia. (PAT)  Odpo- 
więdź niemiecka ua memorandum fran 
cuskie wywułuła w prasie liczne ko- 
uientarze. Prasa zwraca iedynie uwa- 
gç na kumktatorska taktykę Rzeszy. 
którei zależy, aby przeciągnąć wstę- 
pne rokowania. 

„Excelsior“ pisze. że Niemcy chca 
zyskać na czasie i nie chcą dostarczyć 
materiału do dyskusii w Genewie. 


Rząd (hautemps'a zostanie obalony? 


(lelefonem oad 


Warszawa, 20 stycznia (Sz) Z Lon- 
dynu donoszą: Pertinas w doniesieniu 
do „Daily Telegraph“ przepow ada. że 
w nadchodzący worek gabinet chau- 
temps zostanie w Izbie deputowanych 
obalony. W dniu tym rrawica wniesie 
powtórnie odrzucony raz wniosek © 
Stworzenie specialne; komisji parlamen 
tarnej da zbadania afery Stawiskiego: 


naszego 


n E l m— 


korespondeńta.) 

Podczas pierwszej debaty wniosek. z 
którym Chauteinps łączył kwestję za- 
ufania, został przy poparciu  sogjańt. 
stów odrzucony. Obecnie sytuacia o 
tyle się zmieniła. że — jak twierdzi 
Pertinax — Sociaiścj wniosek prawicy 
popra. go w konsekwencji pociągnie za 
sobą upadek rządu. 


Obrady „małego prezydium” 
konferencji rozbrojeniowei. 


Genewa, 20 stycznia. (PAT) T. zw. 
małe prezydium konferencii rozbroje- 
niowej, złożone z przewodniczącegu 
Hendersona, wiceprzewodniczącego Po 
litisa i sprawozdawcy generalnego Be 
nesza. odbyło dziś dłuższą konierenaję. 
o której wydano następujący komuni- 
kat: 

Przewodniczący. wiceprzewodniczą- 
cy i sprawozduwca postanowił, że 
państwa, którym powierzono obecne 
rokowania, będą wezwane do poinłor- 
mowania przewodniczacego o sytuacii 
przed 10 lutego br. tak. aby pozwol Ć 
małemu prezydjum. które zbierze się 
13 lutego, wyznaczyć datę zwołania 
prezydiwn zależnie od okoliczności, 
bądź natychmiast. aby rozważyć kwe- 
stię odroczenia, bądź też w chwili nai 
bardziej wskazanci dla przygotowania 


i 


porzęəeðħu dzicnnego konmsi głównei, 

W uzupełnieniu tego komunikatu 
trzeba zaznaczyć, że przewodniczący. 
wiceprzewodniczący. sprawozdawca i 
sekretarz gen. zbiorą się 13 lutego nic 
w Genewie, lecz w Londynie. Jeże! 
stan rokowań dyplomatycznych bę- 
dzie wymagał dalszego ogólnego odro 
czenia prac genewskich, to przewodni 
czący Henderson zamierza zwołać pre 
zydjum do Gemewy «a 10 lutego. Gdy 
by natomiast do tego czasu, rokowania 
dyplomatyczne nie przyniosły wyija- 
śnienia sytuacj, prezydium zebralłoby 
się 20 lutego. 

W kołach francuskich panuje przeko 
nanie, że niebawem trzeba będzie po- 
wrócić do Genewy i kontynuować kon 
ferencie bez udziału Niemiec. 


Demonstracje hitlerowców w Wiedniu 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 20 stycznia (Sz) Z Wie 
dnia donoszą: Z okazji pobytu we Wie 
dniu włoskiego podsekretarza stauy Su 
vicha, austriaccy hitlerowcy urządzali 
wczoraj przez cały dzień w różnych 
częściach miasta demonstracie. Demon 


stracje te wzmogły się dziś wieczo- 
rem, gdy Suvich w towarzystwie człon 
ków rządu udał się do teatru, gdzie na 
jego cześć wystawiono sztukę Musso- 
limiego „Sto dni". 


Dur plamisty w Warszawie. 


fteleton=n! 


Warszawa, 20 stycznia. (Sz) W do- 
mu noclegowym dla kobiet przy ulicy 
Leszno 93, prowadzonym przez Oby 


GU masego 


watelski Komitet Pomocy Społecznej. ` 


przed tygodniem zachorowała jedna 
lokatorka. Po kilku dniach obserwaci 
stwierdzono, że jest ona chora ma dur 
plamisty. Po zbadaniu wszystkich lo- 
katorek domu noclegowego, stwierdzy 
no, że kalka z mich ma podwyższoną 
temocrature, a bo obserwacji, przebrą 


| 
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. dzenie desynfekcji. 


korespondenta.) 


wadzonej w szpitalu. okazało się, Że 
jeszcze trzy lokatorki zachorowały na 
dur brzuszny. 

Władze sanitarne nakazały zamknię 
cie domu noclegowego i przeprowa- 
Wszystkie loka- 
torki, w liczbie 280, przewieziomo sa- 
imochodami do innego schromiska. gdzie 
zostaną poddane dwutygodniowej ob- 
setwacji, 

ama * aaoun 
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W każdej !. zw. „ta” 
niej” żorówce tkwi 
ten kieszonkowy zło- 
dziej Kradnie Wam 
prad, dając wzo- 
man kiepskie światło. 


Fołometr (przyrząd 
porównywujący wydajność świołła żarówek) 
przekona Was, że pełnowartościowe ża: 
rówki Philipsa niszczą pradożercę i dają 
Wam za Wosze pieniądze pelna miara 
światła. 


ŻARÓWKI 
PHiIiLIPSA 


| CHRONIĄ WASZE OCZY—DRAJA O W uf 


ON 


AVE vine o 
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Tajemnicze obrady 
rady gospodarczej M. Ententy 


Praga, 20 styczna. (PAT) Dna 17 
b. m. zostały tu zakończone toczące 
się od tygodnia obrady pierwszego 
zgromadzenia Rady (iospodarczei Ma- 
lei Ententy. 

Wymiki ziazdn są równię taiemu:cze 
jak © jego program. Ubocznie tylko do. 
chodza wieści, że ma być odtąd spo- 
tegowany obrót towarowy między 
Czechosłowacią a Jugosławia o 50 pre, 
między Czechosłowacja a Rumunią o 
60 pre. w porównaniu z rokiem 1933, 


Parlament włoski rozwiązany 


(Telefonem od naszego korespoudenra) 


Warszawa, 20 stycznia, (Sz) z Rzy- 
wu desoszą: Ogłoszono dekret króle- 
wski, rozwiązuiący Izbę deputowa- 
nych, Korporacie przestawią do 15 lir- 
tego kandydatów do parlamenty Wiel- 
kiej Radzie Faszystowskiei. Kolegium 
Narodowe, które zwołane zostało na 
25 marca, potwierdzi listę deputowa- 
nych. wyznaczonych przez Wielką Ra- 
dę Faszystowską, 


Szlafroki ciepłe Zł. 14/80 
„ANDRE, 1l. Wariaci i. 


Wybuch benzyny w składzie 
aptecznym. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, 20 stycznia, (Sz) Dziś 
przedpoiudniem w składzie apteczni m 
Różyckiego u zbiegu ulic Marszałko- 
wskiej į Wspólnei w śródmieściu War- 
szawy nastąpił wybuch zbiornika z 
benzyną, która spowodowała pożar. 
Straż pożarna ogień zlokalizowała, tak 
że zniszczeniu uległo tylko wnętrze 
skiepu, Ciężkiemu poparzeniy uległ kie 
rownik składu Goździk i iego syn. Kij} 
ka osób zostało lekko poparzonych w 
czasie tłumienia pożaru. 


[ME "wiza aiz O 


Nowe nadz eje. 


Krói umarł — a'sch żyje kró S$ 
czyłą się 25- LOterją Państwowa rox 
rocznie się więc uwzwłocznie dwr dzie 
sta dziewiąta, by tysięcznym Zas zy 
graczów przynieść nowe emocje i iu- 
we nadzie'e. 

Losy do klasy pierwszej już aby- 
wać można, a czynić to należy n czwle 
kaiac, bo jest to Jedyny sposób zape- 
waienia sobie otrzyinania tego nunen 
do którego ma się największe zautan «. 
Później wybór będzie o wiele mnieiszy 
| łatwo zdarzyć się może, iż ów p023- 
dany los kup już przedtem kto innv, 

Jakkorwiek Generalna Dyrek ox 
woiąż myśk o dalszem doskonalenii Lu 
teni i opiaoowuje nowe, mezwykie m- 
leresujące projekty, to jednek tymczu - 
sen pian dwudzieste; dziewiąte: loteri’ 
iiczem się nie różni od planu Swe; po- 
przedmiczki, przewiduiąc ogółem 76.525 
wygranych z mijonem — iub w szczę 
śliwym wypadku z dwoma mionam 
— ma czele w klasie czwarte). 

Spieszcie sie zatem z kupnem losu. 


T aa 


Prez. Rauschning o stosunkach polsko-gdańsk. 


Gdańsk, 0 styczna. (PAT) Z okazji 
rozpatrywanej wczoraj przez Radę Li- 
gi sprawy konstytucij gdańskiei, pre- 
zydent Senatu dr, Rauschning przyjął 
przedstawicieli prasy międzynarodoe 
wci i wygłosił dłuższe przemówienie, 
którego w ększa część poświęcona by- 
ła stosunkom po!skc-gdańskim. 

Prez, Rauschning oświadczył na 
wstępie, że ieszcze niedawno zagadme 
mę gdańskie wywolywało poważny 
uiepokój w świecie że obawano się 
rozstrzygnięcia gwat:ownego i ewolt:- 
cyj, mogących prowadzić do wojny. 
Dziś sytuacia uległa zinianie. 


a można nawet mówić o entente 
cord ale poisko-gdańskiej, 


Z ONIA. 
ZKE ca) 
P. PREZYDENT RZPLITEJ 


I PREMJER W ZACHĘCIE, 


Warszawa, 20 stycznia. (PAT) 19 bm. 
P, Prezydent Rzplitej z małżonką oraz 
premier Jędrzejewicz zwiedzili w Za- 
chęcic wystawę poświęconą twórczo- 
ści artystycznej $. p. Wincentego Dra- 
bika, 


POSŁOWIE JAPONII I PERSJI 
U PREMJERA JĘDRZEJEWICZA. 
Warszawa, 20 stycznia. (PAT) Panu 
premi. Jękdrzejewiczowi złożyli 19 b. 
m. wizyty nowoakredytowani w War- 
szawie posłowie Japonii dr. Nabubimo 
lto i Persii Nader Mirza Arasteh, 


NOWY DYREKTOR KOLEI 
W KRAKOWIE. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 20 stycznia, (Sz) Dyrek- 
torem Okręgowej Dyrekcii Kolejowej 
w Krakowie zostanie mianowany mna 
miejsce inż. Bobkowskiego, który po- 
wołany został na stanowisko „podsekre 
tarza stanu w Ministerstwie Komunika- 
cii, p. in. Mieczysław Stodoiski, dotych 
czasowy wicedyrektor Dyrekcji Kolei 
w Krakowie. 

Lame 


Pyjamy flanelowe 


(najnowsze desenle) 


0.1080 
„ANDRE” p. Manati}. 


Konferencja Wojewodów 
we Lwowie. 


W Urzędzie Wojewódzkim we Lwo- 
wie odbyła się wczoraj konferencia 
wojewodów trzech województw połu- 
dniowo - wschodnich, Obradowano nad 
sprawami bleżącemi 4 ogólnemi, Konfe- 
rencja została w dniu wczorajszym za- 
kończona. 


Pociąg dla narciarzy 


z Brzuchowic do Lwowa. 


Okr. Kolei Państw. we 
komunikuje: celem udogo- 
dnienia powrotu do Lwowa narcia- 
izom, korzystającym z terenów nar- 
ciarskich w Brzuchowicąch, uruchamia 
Dyrekcia Okr. Kolei Państw. w dnie 
świąteczne począwszy od niedzieli 21 
bm. do dnia 11 marca br. dodatkowy 
pociąg Nr. 2249 z Brzuchowic (odi. 
14.28), do Lwowa (przyi. 15.00). 


Dyrekcja 
Lwowie 


Stabilizacja dolara 
przed 23 b. m.? 


Waszyngton, 20 stycznia. (PAT) Pa- 
nuje tu przekonanie, iż rząd będzie do- 
magal się przyjęcia projektu ustaw, do 
tyczących dolara, przed 23 b. m. ze 
względu na pewne posunięcia finanso- 
we, które mają nastąpić w naibl ższej 
przyszłości 


r pues reg 
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Problem  polsko-gdański . iest nie- 
ziniernie skomplikowany. 

Prez. Rauschning omówił obszernie 
kunkurencię portów gdańskiego i gdyńů 
skiego. przyczem podkreślił, że port w 
Gdyni stworzono z energią amerykań- 
ską i z wiezwykłym rozmachem, i że 
cieszy się on pełnem poparciem zarów 
uo rządu jak i narodu polskiego. 


W konkurencji z Gdynią Gdańsk 
musi być zwyciężony. 


Za poważną trudność w stosunkach 
potsko-gdański'ch uważa dr, Rausch- 
ning różnicę standartu życiowego 


Gdańska i Polski, które tworzą wspói- 
ne terytorjum celne. W tych warun- 
kach jedyną metodą. mogącą doprowa 


« dzić do pomyślnego wyniku, była cał- 
kowitą szczerość. Gdańsk starał się do 
prowadzić do rozbrojenia moralnego, 9 

j którem w swoim czasie mówił w 
newie polski minister spraw zagranicz- 
nych. Polska ze swej strony starała 
się przezwyciężyć swą nieufność, Pun- 
ktemm wyjścia była — zdaniem Rausch- 
ninga =- deklaracja Hitlera na rzecz 
pokoju. Działając w duchu nowej po- 
lityki, Gdańsk zrezygnował ze sporów 
prawniczych w sprawie konkurencii 
portów gdańskiego i gdyńskiego i szu- 
kał porozumienia. W ten sposób doszło 
do układu polsko-gdańskiego, Nieba- 
wem odbędą się rokowania dotyczące 
unifikacji obszaru celnego poisko-gdań- 
skiego. 


D 
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Odpowiedzi rządu Rzeszy 


na noty francuską i angielską. 


Berlin, 20 stycznia, (PAT) Mnister 
spraw zagr. baron von Ncurath wrę= 
czył 19 b. m. o godz. 5.15 po poł. am- 
basadorowi francuskiemu w Berlinie 
Fr. Poncetowi odpowiedź rządu nie- 
mieckiego na francuski aidc-memoire. 

Dokument ten zawiera około 15 stron 
pisma maszynowego i daje wyraz ob- 
jekciom, jakie lektura projektu francu- 
skiego nasunęła rządowi niemieckie 


mu, który wyraża życzenie, aby udzłe- 
lono mu dodatkowych wyjaśnień, do- 
tyczących szeregu poszczególnych pun 
kiów. 
Berlin, 20 stycznia. (PAT) Minister 
Spraw zagr. von Neurath przyjął dziś 
| ambasadora angielskiego Phippsa i do- 
ręczył mu odpowiedź rządu Rzeszy na 
memorandum rządu angielskiego, zZ 
dnia 20 grudnia ub, r. 


Prace Rady Ligi Narodów. 


„ Genewa, 20 stycznia, (PAT) Rada 
Ligi Nar. kontynuowała 19 b. m, po 
połudużu Swe prace. przyjmując rapbrt 
o pracach komitetu finansowego Ligi, 
raport o pracach komisji doradczej w 
ekspertów w dziedzine niewolnictwa, 
raport w Sprawie pomocy dla Liberii. 
oraz raport w Sprawie Assyryjczyków 
w. Iraku. 

Ogólne zainteresowanie skupiło się 
dziś w dalszym ciągu dokoła kwestii 
Saary, będącei najważniejszą Sprawia 
na obecnej sesji Rady. Popołudniu spra 


wa przygotowawczych zarządzeń do 
plebiscytu miała być przedmiotem dys 
kusji. Jednakże na poufnem posiedzeniu 
Rada zdecydowała odłożyć dyskusję 
do jutra. Rada nie poweżmie obecnie 
Żadnej konkretnej decyzji ws prawie 
organ zacji plebiscytu, a jedynie po- 
wołą komitet, który przygotuje raport 
na sesję majowa. Publiczne posiedzenie 
wyznaczone zostalo na iutro popolu- 
dniu. 

Min. Beck przyjął dziś delegacię 
t. zw. frontu niemieckiego Saary. 
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| Wegiel polski wyładowano 


w agih 
Londyn, 20 stycznia, (PAT) Po dłu- 
gich pertraktaciach zezwolono statkowi 
norweskiemu „Lósaker* wyładować 
1.600 tonn węgla polskiego. 
—O— 


Zakończenie dyskusji 
nad budżeiem monopoli. 


Warszawa. 20 stycznia, (PAT) W 
dalszej dyskusji na budżetom monopoli 
państwowych zabieradj głos posłowie 
ks. Szydelski, Rymar, Polakiewicz, 
Czetwertyński, Michaiowski, Sanoica, 
poczem zabrał głos podsekrelarz stanu 
w Min, skarbu p. Jastrzębski. Po prze- 
mówieniu referenta posła Flutten-Czap 
skiego, budżet Monopoli Państwa przy 
jęto. 

Wreszcie przyjęto preliminarz budże 
tu Funduszu kwaterutku wojskowego. 
Następne posiedzenie komisji budźżeto= 
wej we wtorek. 


POGRZEB Ś. P. HELENY 
PADEREWSKIEJ. 


Paryż, 20 stycznia, (PAT) Pogrzeb 
ś. p. Heleny Paderewskiej odbył się w 
Montmorency, Za trumną szedł mistrz 
Paderewski w towarzystwie ambasa- 
dora Chłapowskiego i wielu przy,aciół 
rodziny. 

amp 


MIN. SUVICH W WIEDNIU, 


Wiedeń, 20 stycznia, (PAT) Mn, Su- 
vich zwiedził szkołę jazdy konnei, a 
następnie odbyl konierencię z Doiius- 
sem. 


Bułgarom dobrze się dzieje 
w więzieniu. 

Berlin, 20 stycznia, (PAT) Niemiec- 
kie Biuro Informacyjne ogłasza list o» 
brońcy Bułgarów w procesie hpskiiu 
dr. Teicherta, zawierający protest prze 
ciwko wiadomościonf prasy zagranicz- 
nej, jakoby Dym'trow znaidował się na 
tożu Śmierci. 


Wykrycie centrali komunistycznej w Gdańsku 


Gdańsk, 20 stycznia, (PAT) Na kon- 
fereńcji prasowej wiceprez. Senatu 
gdańskiego Greisecr podał pewne szcze 
góły o odkryciu w Sopotach centrak 
komunistycznej, której zadaniem było 
rozsiewanie literatury - komunistycznej 
nietylko w Polsce i Niemczech, lecz Tó- 
wnież na Litwie, w krajach skandyma- 
wskich, we Włoszech, Francji i t. d. 


Kierownikami tego tajnego biura bol- 
szewickiego będącego jednem z maj- 


j większych w Europie byli dwaj studen 
| ci chemii, obywatele polscy Leib Fei- 
| wenbaum, ur, 27 lutego w Warszawie, 
| oraz Jefim Laskow ur. 21 stycznia 1911 
| w Wilnie. Obaj zostali aresztowani. 


| Centrala znajdowała się przedtem w 


Wiedniu, w Pradze i Zurychu. Skonii- 
skowano 254 broszur komunistycznycii 
w języku polskim, 307 w ięzyku zosyi 
skim; oraz olbrzymią ilość młotek w 


najrozmaitszych językach, między in- 


Nowe zajście w parlamencie franc. 


Paryż, 20 stycznia. (PAT) Jeszcze 
nie zamilkło echo wczorajszego incyden 
tu między mā. De Monsie a dep. Hen- 
riotem gdy 19 b. m. przed poł, w ku- 
luarach Izby nastąpiło nowe zajście 
między dwoma posłami, Dep. socjali- 
styczny z Martyniki La  Grossieiliere 
zwrócił się do dep. Farry'ego naczelne- 
go redaktora „La Liberte“ z zapyta- 
niem czy bierze na siebie odpowiedział 
ność za artykuł ogłoszony w tem pi- 


NA BUFORACH WAGONU 
DO FRANCJI. 

Paryż, 20 stycznia, IPAT) Z Macon 
donoszą o aresztowaniu 20-lelnicgo Ma 
linowskiego i 15-letnego  Banasiaka, 
którzy na buforach wagonu odby:: po- 
dróż z Warszawy do Francji, 


——— 


śmie, a zarzucający deputowanemu La 
Grossillere różne  sprzeniewierzenia. 
Otrzymawszy odpowiedź -potakującą 
dep. socjalistyczny wymierzył Ferrie- 
mu policzek, na co teu uderzył go pię- 
ścią w twarz, Po zajściu La Grossiilere 
spotkawszy dep. Ferryego w kolu- 
! arach Izby zwrócił się do niego z no- 
I wemi pogróżkami i oświadczył, że zro 
bi użytek z rewolweru. 
— 


Z GDYNI DO LIVORNO „NA GAPĘ* 


Livorno, 20 stycznia. (PAT) Kapitam 
statku szwedzkiego „Catalonia“ oddał 
w ręce władz portowych obywatea 

| polskiego, Jerzego Żyromskiego z War 
| szawy. którego znaleziono schowane- 
| go pod pokładem. 
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ucmi w języku hebrajsskan i esperau= 
ckim. Część bibuiy komunistycznej, 
między innemi także wydawane w ję- 
zyku polskim czascpismo .„Marynarz*. 
drukowane było w Gdańsku, Między 
skonfiskowany niateriaiem obcą aia- 
cym, zapełniającym wielki pokój gma- 
chu prezydium polici, znajduje się 
nadzwyczaj ważna otyginałua lista 
nazwisk i adresów wszystkich 
agentów komunistycznych w Pol- 
sce, obejmujących 2.000 adresów 
i 50 stron pisma maszynowego. 
Wśród książek znaleziono między in 
uemi krótki zarys botaniki, wydany 
rzekomo przez Uniwersytet Jegi"llo't- 
Ski, a zawierający w rzeczywistości w 
swej treści komunistyczny materjał ayj 
tacyjny. 
—— EA 
FRANCUSKIE WYKŁADY TOWA- 
RZYSTWA PRZYJACIÓŁ FRANCJI. 
P. C. Singevin, lektor Uniw. J. K. wy 
głosi cykl wykładów p. t. „Les origines 
de la France contemporaine“ w ponie- 
działki o godz. 7 wieczór na Uniwersy- 


lecie ul. Marszałkowska, sala TV. im. J.. 


Kasprowicza |. p. 

20 stycznia. L'Europe fracaise au 
XVIII-s, — 29 stycznia, Ia vie de so- 
ciete au XVIII-s, — 5 lutego. Perfection 


et expression dans les arts. — 12 lutego 
La Regence... — 19 lutego. Une inflation 
inanquee; Le systeme de Law, — 26 
lutego, Nouvelles ideologies economi- 
que. — 5 marca. Religion et Tibre 
pensce, 


Nr. z dnia 22 stycznia 1974, 


5 


Wiadomościkieiąe| zy wiesz? — że naląc tutki 
„Peima Aida 156 za 35ge, 
palisz nylensze tutki na swiecie! 


Niedz ela 


Agnieszki 


stycznia 
1934 


TEATR WIELKI. 

Nicdzicla 21 I godz. 3.50: „Pieniądze to 
uie wszystko“ Ceny najniższe Abon. 5. 

Nicdzicla 21 I godz 7.30: „lvar Krew 
ger". Abon. 9. 

Poniedziałek 22 bm. godz. 7.30 
Kreuger“. Abon. ABO nieważny. 

Wtorek 23 bm. godz. 730 „lvar Kreu- 
ger". Abon. ABO nieważny. 

Środa 24 bm godz 7.30 „Ivar Kreuger“ 
Abon. 9. 

Czwartek 25 bm. godz. 7.30 „Pieniądze, 
to nie wszystko“. Abonament ABO nie- 
ważny. 


lutro: Wincentego 


Wschód słońca 7:33 
zachód słońca 16'2 


„ivar 


WINA TOKAJSKO- 
WĘGIERSKIE 


TEATR ROZMAITOŚCI. 

Niedziela 21 bm. godz. 3.30 „Fotel 47“, 
ceny najniższę. — Godz. 7.30 „No, no Na" 
nctte'* operetka. 

Poniedziałek 22 bm. godz 7.30 „No, no 
Nanette“ opercika. Abon. 10, 

Wtorck 23 bm godz. 7.30 „No. no Na- 
rette' operetka. Abon. 10 

Środa 24 bm. godz, 7.30 
nette operetka. Abon. 10. 

Czwartek 25 bm godz 7.30 „No. no Na- 
nette". operetka. Abon. 10. 


COLOSSEUM: 


Film: „Szalona wdówka*. Rewja: „Fuks 
w biegu”. 


KINOTEATRY: 

ADRIA: „Buffalo Bik", 

APOLLO: „Przed maturą“, 

ATLANTIC: „Grzech jednej 

CASINO: „A. L, 14 zatonęła”, 

CHIMERA: „Szalona noc w Zoo”. 

GRAŻYNA: „King—Kong i chór ro- 
syjskich bojanów. 

KOPERNIK: „Urwis z Hiszpanii”. 

MARYSIEŃKA: „Urwis z Hiszpanii”. 

MIRAŻ: „Jej Królewska Mość", 

MUZA: „Ostatnią carowa*, 

PALACE: „Wielka księżna Aleksan- 
dra". 

PAN: „Rewizor* z Vlastą Burianem 

PASAŻ: „Strącony ekspres“. 

RAJ: „Wyrok życia“ z Ireną Eichle- 
równą. 

SŁOŃCE: „Gehenna kobiety" 
rewia. 

STYLOWY: „Szpieg w masce“ oraz 
rewia. 

ŚWIT: .5 
Eddie Cantor. 

UCIECHA: „Flip i Flap w 
skiej niewoli” i rewia, 

proram 
REPERTUAR 
FILHARMONJI LWOWSKIEJ, 

Piątek 26 stycznia: II. Wielki Kon- 
cert Symfoniczny pod dyrekcją Jaszy 
Forensteina. Solista: Prof. Leopold 
Muenzer. 16! 


„No. no Na? 


nocy" 


oraz 


ślubem“ 


minut przed 


inałżefie 


mana 


— Z Towarzystwa Przyjaciól Sztuk Pię- 
inych we Lwowie. 


artystów wrafików oraz zbioro- 
wy pokaz dzieł bprof. Pieniażka  Józeia 
„Cykl Podtatrzański", obeimuiacy akwa- 
rele z Podhala, Orawy i Spisza, tego naj- 
pięknicjszego zakatka Polski. 

(y= 


lwowskich 


— Teatr Wielki. (Abon 9). Dzisiaj w 
niedziclę oraz dni jastępue odegrany zo: 
stanic sensacyjny filzm sceniczny J. 'Tepv 
„Ivar Kreuger“, jedno w naiciekawszycih 
zjawisk współczesnego repertuaru volskie 
go. Rewelucyira treść rzucająca niezmier- 
mie ciekawe światło na dzicje życia i śmier 
ci. kariery i upadku. naiwiększego matado 
ra zicłdowezo 20 wieku 

— Teatr Rozmaiióści, „No. no Nanette“ 
(Abon. 10). przemiła, mclodyina pełna hu- 
moru i dowcipu operetka V. Youmansa, 
której premiera odbyła się wczoraj w Te 
atrze "Rozmaitości przyjeta została z nie: 
zwikivm anauzem przez publiczność tea- 
tralia livvowa. Niesłabnące oklaski świad- 
czyły. że oncretka ta zdobyła sobie wste 
puym bojan serca rozbawionych widzów. 
W szeregu świetnych Ssytuacyj, w atmo- 
sferze nieustąunci wesołości rozwija sie 


Codziennie od 9—16 | 
popołudniu otwarta jest wystawa Zespołu | 


W/1 rocznicę Powstania Styczniowego 


Insurekcja styczniowa w oczach ludzi dzisiejszej epoki. 


Żyjemy dziś w tem szczęśliwe po- 
iożeniu, że”na zbrojne wysiłki, przede 
siębrane w stuleciu wewoli, spogiądać 
iuż możemy wyłączne z perspektywy 
historycznej, Ziściły się bowiem  utę- 
sknienią Tadeusza Kościuszki, Henryka 
Dądrowskiego, Piotra Wysockiego, 
Ronua'da Traugutta: Po'ską jest wolna 
4 niepodległa, Jest nią, bo po szeregu 
nieudałych prób wywalczenia wolno- 
Ścii i niepodległości przyszłą ostatnia. 
ukoronowana powodzeniem, bo po raj 
szlachetniejszych. lecz nieszczęśliwych 
wskrzesicjełach  idej niepodległości 
przyszedł szczęśliwy: Józef Piłsudski, 
wiodący swych żołnierzy do zwycię- 
stwa, 

Jakże inne uczucia ; myśli władaty 
społeczeństwem przed rokłem 1614, 
gdy święcono rocznicę czyto Insurek- 
cji Kościuszkowskej. czy woicn napo- 
łeońskich, czy woiny polsko-rosylskici 
roku 1830, czy „wiosny ludów“ roku 
1848, czy powstania styczniowego. 


w najlepszych 


gatunkach 


Trzeba się głęboko wmyśleć i wczuć 
w te czasy, by zrozumieć dwoisłość, a 
nawet rozbiceę ówczesnego spoleczeń- 
siwa polskiego na dwa obozy: ieden, 
który przerażony In:cpowodzemen, -= 
upadat na duchu i krzewił poziadw, 
zwalczające stanowczo myśl  zbrome- 
go czynu; drugi, który nigdy nie rezy- 
gnował z walki orężnej dla odzyskania 
bytu państwowego, 

Tę dwoistość śledzć możemy przez 
cały wiek XIX-ty. Widzimy ją wyraź 
nie od r. 1794 do r. 1914. Ale z najwię 
ksza plastyką i wyrazistością wystę- 
puje ona na przestrzeni lat pięćdziestę* 
ciu, przegradzających powstanie stycz 
nicewe od ostatniego czynu zbranzgo 
wkroczenia Legionów Piłsudskiego w 
wir wojny Światowej. 

Ocena powstaną styczniowego W | 
tym okresie przechodzi znamienną €- 
wolucię. Kięska ruchu powstańczego, 
kóry uległ przemocy a równocześnie ; 
zobojętnieniu Europy wobec Sprawy 

i 


| Z ë aA ZA 5 - RB 223 Z R OZ ZPA ZZ NOA ORAN, 


polskiej — były punktom wyjścia 
dwóch orientacji: „pozytywizinu” | „u- 
gody“, Pozytywiści stanęli na stanowi: 


sku, że tylko t. zw. „prawa organicze 


| na“ jest wskazana po tyłu krwawych t 


nieudanych próbach wywalczenia woł- 
ności Polski, że na gruzach „nirzo- 
nek“ miepodległościowych trzebą zbu- 
dować dzieło gospodarczej pomyś!no- 
ści wytworzyć typ inżyn*era, kupca, 
przemysłowca, działacza społecznego 
— i to najlepiej zaasekuruje społeczeń 
stwo przed zakusami wynaradawiają- | 
oćmij zaborców, Druga orientacja szła 
w kierunku ugody, trójloializmu, pogo 
dzenia się z faktem dokonanym utraty | 
niepodległości, a zdobywania przez ule 


! niepodległej Polski powiódł 


złość wobec potęg zaboruzych pe- 
wiych praw, jak np, ciasną w Swym 
zakresie autonomię, czy swobody rel- 
zijnę lab językowe, 

Obie te orientacie — a więc i pozy- 
tywizm j ugodowy kierunek, — aby 
wylegitymować wobec szerokich 
warstyy sWe racje, musaly ustosunko- 
wać się nietylko negatywnie, ae i 
wręcz wrogo do ide; powstańczej, Szer 
mowały więc takien,i określeniami jak 
„szaleńcy lub nawet „zbrodniarze“; 
utmniejszały wartość czynu zbrojnego 
i osobistości historycznych, którę roz- 
wijały w okresie rozbiorów sztandar 
idei niepodległościowe, Co najwyżej 
godziły się Obie te orientacie na (tant 
sentyment _ rocznicowy, pozwalały 
dzecioim uwielbiać bohaterów pow- 
stańczych — ale odsądzały ich od to- 
zumu, od pozytywnego wpływu na 10- 
sy narodu i kraju, 

Jednak nie zdołała ta ideologja zasy 
pić źródei entuziazmu dla wołności, 
uni zniszczyć posiewu idei niepodle- 
głości, w kiku powstaniach użyźniają= 
cego nią ziemię polskie. Mimo potężną 
falę oportunizniu i rezygnachj w dzie- 
sięciolec'« przed woiną Świaową do 
dogmatu niemal podwesioną przęz en- 
docję — idea niepoulcgłości utorowała 
sobie drogę do Serc tej młodzieży, któ 
ją wycliował i której wskazał cele 
wielkie Józef P łsudski. 

Dziś tedy już inaczej zupeinie Spo- 
nlądamy na wysilki zbrojne okresu nic 
woli, dziś odrzucany zupełnie te krybc 
tia, które murzucała pokoleniom przed- 
wojennym wieloposłaciowa ugoda; 
dziś przeprowadzamy grutowną rewi- 
zię pogłądów na bohaterów powstań; 
dziś uświadamiamy sobie, że te „kię- 
ski" nie były wcale — jak nam vłuma- 
czył Dmowski — nieszczęściem dla 
Polski, a zaczynem, który me pozwolił 
zaimrzeć przez przeszło sto lat poczu- 
ciu wolności, twórczym - fermenteim 
który kolejno ukrzepiął każde pokole” 


po najtańszych 


cenach 


me w przeświadczeniu, że w miejsge 
wygodnego oportunizmu i przyztennej 
wygody postawić trzeba wielki cel: 
wywalczenie niepodległości, 

I dlatego też rocznicę powstania 
styczniowego obchodzimy w wolne] 
Polsce jnż nie z dawnym. przedwo:en- 
nym sentymentem cierpięlnictwa, już 
n'e jako uroczystość żałobną į klęsko- 
wi — ale jako wspomnienie jednego 
z najpiękniejszych wysiłków, które — 
acz nie opromienione zwycięstwem — 
pozwoliło społeczeństwu polskiemu do 
czekać się chwi, gdy  wskrzesiciel 
młodzież 
w zwycięski bój, M. 
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przezabiwna akcia. urozmaicona piękna " 


muzyką. przebojowcmi piosenkami i efek- 
townymi tańcami. 
— Teatr Wielki gra dziś. w niedziele. | 


o godz, 3.30, „Pieniadze, to nie wszystko” 
po cenach nainiższych, (Abon. 5). 

— Teatę ROzmai©ści, Dziś w niedziele 
o godz. 3.30 popel, odceruna zostanie zun 


| komita komedia „Fotel 47* po cemach naj: 


i 


miższy ch. 
mJ Mm | 
— Legioniści! Wałne zebranie członków 
Oddziału Zwiazku Legjonistów Polskich 


we Lwowie odbedzie się we czwartek 25 
bm. o godz. 18 wieczór. ul. Bourlarda 5. 
Wzywa się członków do uregwowania za 
lcgłych wkładek członkowskich. Sprawa- 
zdamia sa do podiecia w Zwiazku, ul Zie“ 


i lona 12. od poniedziałku 22 hm. 


— Bratnia Pomoc Studentów Wyższej 
Szkoly Handlu Zagranicznego urządza 27 
bm, w salach hotelu Furomciskiego doro- 
czną zabawę karnawałowa. Zaproszenia 
wydaje sekretariat Tow. codziennie od 10 
do 13, Bourlarda 5. tel. 67.58. 

— W Związku Pracy Obyw. Kobiet we 
Lwowie u. Bernardyński 2. odbedzie się 


Z SALI KONCERTOWEJ, 


Filharmonia lwowska. 


Ostatnim koncertem iiharmonji iwo- 
wskiej dyrygował gość z Holandii, 
Ignacy Neumark. Kwalifikacje dyry- 
genta najprędzej i naulepiej ocenią ofr- 
kiestra, którą on dyryguje. Gdy przed 
kilku dniami; w rozmowie z członkami 
filharmonii lwowskiej spytałam o Neu- 
marka, odpowiedziano mł (po pierw- 
szej tylko próbe!) krótko į; dosadnie: 
„Wie czego żąda. powie czego żąda, 
pokaże jak wymaga, Pod takin warto 
grać!“ Zdaje się, że lepiej nie można 
określić sposobu dyrygowanią Neu- 
marka, To, że wie czego chce od or- 
kiestry, że wie dużo, a chce į tuoże 
jeszcze w ęcej, bo czuje i żyje muzyką, 
którą dyryguje. to przedewszystkiem 
narzuca Sie słuchaczow: już po kiiku 
taktach, Żywiołową pisia, z jaką Neu- 
mark walczy o Piastykę każdej frazy, 
każdego okresu, o idealną przejrzy- 
stość rytmiki, dokładność każdej pau- 
zy, każdego crescenda + piana, iiutd 
nerwowy — wyraz rzeczywistego We- 
wnętrznego kontaktu z samem dzie- 

. DJ 
Krawaty wełniane ]] [00 
(elastyczny krój) mms 


„ANDRE p. Majaki 3, 


łem, klóry wydobywa: się z dyrygen- 
ta (nie dbającego zupełnie o ekono.nje 
własnych ruchów), to wszystko udzie- 
lało się orkiestrze, która grała ak ed- 
mieniona. Budowała dzieło razem z 
kompozytorem į dyrygentem: Na taki 
poziom, na iak m stato wykonanie sym 
iomji e-moll Brahmsa (zwłaszcza cz. 
IL) nie wzniosła się ona ieszcze nigdy. 
Ale nietylko Brahms, także i nwertura 
Webera do Oberona, a nawet wyjątkł 
z Potępienia Fausta Berlioza były Wy- 
tazem prześwetnej techniki dyrygen- 
ckiej i prawdziwego artyzmu Newmar- 
ka. Sołistą wieczoru był prof. Dan- 
czowski, wiolenczelista o dobrej į czy 
stej technice, ładnym tonie i wielkiej 
imuzykalności, Obok potężnej indywi- 
dualności dyrygenta, który nawet z 
akompaniamentu do koncerti Dworza- 
ka czynił rzecz interesującą samą w 
sobię, może nieco bladł samym sty- 
lem interpelacji, Koncert ten stanow! 
w rozwoju filharmonj; lwowskiej 
iak dotąd — jej punkt szczytowy. 


W zast, dr, Z. L. 


w pomicdziałek 22 bm, o godz. 18.30 ze- 
branie dyskusyjne. które zagai referatem 
dr Beatrycze Żukotyńska. Wstep dla człon 
ki i wprowadzonych gości, 

-— l4-ty salon fotograliki polskiej. Mici 
skie Muzeum Przemysłu Artyst. we Lwo» 
wie podaje do wiadomości, że 14-tv salon 
fotografiki polski otwarty jest codzien: 
nie od 9—14, a w niedziele od 9—16. 

— Talemnica ręki pracuiącel. Miejskie 
Muzeum Przemysłu Artyst. we Lwowie 
pouaje do wiadomości, że wykład dr. Hen 
ryku Mierzeckiego pt. „Tajemnica ręki 


== MAGYAR CSARDA 


Lwów, Kościelna 8. — Tel. 69-18, 


=e 


praciulęcej" odbedzie się w czwartek 25 
bm. o godz. 19, w sali wykładowej Miej 
skiczo Muzeum Przem.-Art. ul. Hetmań: 
ska | 20 

— Zwigzek Pań Domu rozpoczyna 1 
lutego ctwurglesieczny kurs gotowania dla 
pań z iuteligench. Zgłoszenia í informacje 
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Nr. z dnia 22 stycznią 103% 


Składki ubezpieczeniowe 
za służbę domową. 


W związku z pojawieniem sie nieści- 
słych wiadomości © wysokości składek 
miesięcznych za służbę domową. komuni- 


kuie się, że wysokość procentowa składek 
jast już ostatecznie unormowana. Drzez 
Ustawę o ubezpieczeniu społecznen i 
przez Rozporzadzenie Rady Ministrów ł 
Ministra Opieki Społecznej, W szczegól- 
ności składka za służbę domowa na ubez- 
pieczenie: chorobowe wynosi 5 proc. eine 
rytakte 5.2 proc. wypadkowe 0.54 proc. 


opłata na Fundusz Pracv 2 proc. — razeni 
12,74 proc. 

Jeśli się przyjmie przeciętny dochód 
służacej wiuz z utrzymaniem na 50 zł 
miesięcznie. wówczas składka przeciętna 
łaczna nie przekroczy kwotv zł. 6.50 mie 
Ssęcznic, -— Rzecz nczwwista. że praco” 
dawes wynagrudzalacy wyżei służbe do- 


mawą. opłacać bedzie stosunkowo więcej. 
w ile opłata dla tei kategorii pracowni: 
ków przez Państwowe Władze Nadzorcze 
ne hakie zryczałtowala. 


EE TA © CALY. 


ważny tylko do 22 stycznia 1934 r. 
na 


BEZPŁATNY 


flakon świetnej wody kolońskiej i na 4 
słynne nożyki do golenia „SALFERS** 
przy zakupnie 5 nożyków „SALFERS* 

po 20 groszy sztuka. 


Perfumerie S. FEDERA 


SykstusKa 7 lub Kopernika 15a. 


UWAGA: Tyłko za zwrotem bonu Słowa 
Polskiego. Dla prowincji ważny do 24 bm. 
Wysyłka za zaliczeniem doliczając 90 gra 
porto do 5 kompletów. 


codziennie w sekretarjacie Zw. Pań Do- 
mu od sodz. 17—18. Akademicka 21, 

Zaparcie. Doświadczenia przeprowadzole 
chorób wewnętrznych 


w klinikach dla 

wwkazuia że naturalna woda gorzka 
Franciszka-Józela jest znakomitym Środ- 
kiem przeczyszczaiącym.  przynoszacym 


wielka ulge 

-— So0dalisi-=Akademicy! Nabożeństwo so’ 
dalicyjue odbędzie się w niedzielę dnia 21 
bm. o godz 9 rano w kaplicy sodalicvinel 
przy kościele OO Jezuitów. Po nabożeń- 
stwie o godz. 10 wygłosi p. Antoni Poznań 
ski, dyrektor Patronatu Spółdzielni Rolni- 
czych. referat pt.: „Spółdzielczość szkoła 
charakteru nowoczesnego chrześcijanina. 
w sali sodalicylnei przy ul. Rutowskiego 
l 13. Tego dnia o godz. 18 wiecz. odbe- 
dzie się tradycyjny „Opłatek“ 
wej sali. 


== © 

— Dyrektor Zakłady czyszczenią mia 
Sta oddał urzędowanie. Dyrektor Zakła 
du czyszczenia miasta we Lwowie p. 
pułk, Pytel w związku z wniesioną pro- 
śbą został zwolniony przez Prezyden- 
ta miasta i w dniu wczoraiszyjm oddał 
urzędowanie swemu dotychczasowemi 
zastępcy mir, Zagórskiemu. 

— Ostatni dzień zgłoszeń do Ubezpie 
czaini — niedziela 21 b. m, W niedzielę 
21 b. m. upływa ostatni termin zgło- 
szeń do Ubezpieczalni Społecznej we 
Lwowie. Biura czynne od godz, 8—14, 
ul. Szpitalna 1. Zarząd wyznaczył cały 
szereg urzędników dla sprawmości w 
przyimowaniu zgłoszeń. 

— Wybory w Związku oficerów w 
stanie spoczynku, Onegdaj odbyty się 
we Lwowie wybory Związku Oficerów 
w stanie spoczynku, Prezesem Zarzą- 
du wybrano pułk. p. Pytla. 

— Kurs Polskiego Czerwonego KrzY 
ża w Tarnopolu, Tarnopolski Oddział 
Czerwonego Krzyża organizuje kursy 
dla sióstr pogotowia sanitarnego i dru- 
żym ratowniczych. Kurs dla sióstr roz- 
poczyna Się 5 lutego b. r. i trwać bę- 
dzie 10 tygodni, Kurs drużym ratowni- 
czych rozpoczyna się 1 lutego b, r. i 
trwać będzie 6 tygodni. lutorrnacje w 
P, C. K Tarnopol, filia Urzędu Woje- 
wódzkiego. 

Obuwie eleganckie, trwałe, lekkie, 
tlostać można we firmie Ar-ka ul. Cho- 
rążczyzny 11 a, tel, 21-50. Urzędn'kom 
kredyt. Akademikom opust. 1949 

— Stacja dożywiania dzieci w Tarso 
polu. 18-go stycznia uruchoiniona Zo- 


stala stacja dożywiania z iniciatywy 
Pol. Czerwonego Krzyża. Z dożywia- 
nią korzystać będą dzieci nażbiedniej- 


sze, zakwalifikowane przez lekarzy, w 
liczbie około 200. Obiady wydawano 
są codziennie z wyjątkiem świąt w 
szkole im, Konarskiego w Tarnopolu. 


w tej Sa-' 


Prosim: 


MAGGI? 


przyprawa 


polepsza 


żupy, soSy, jarzyny, 


sałaty. 


wystrzegać się naślado « nictw 


i zważać na nazwę MAGGI oraz znak 
ochronny „B Krzyż- gwiazda”. 


W modeiarstwie iotniczem 
Lwów także pierwszy. 


Staraniem LOPP. we Lwowie odbył 
się ostatnio w zabudowaniach LOPP, | 
ra Skniłowie kurs instruktorów mode- | 
larstwa lotniczego, Uczęszczało 15 kan | 
dydatów w tem 10 z wo.ewództwa ! 
lwowskiego, 4 z wojew. stanisławow- 
skiego, oraz 1 z wojew. tarnopolskiego. 
Kandydaci wykonali 64 modeli 1 30 
śmig, oraz wysłuchali 18 godzin wykła 
dów. Każdy uczestnik kursu obowiąza» 
ny był wykonać 4 modeie, z których 1 
(ostatni) budowano wedtug planów wła 
suoręcznie opracowanych. W czasie 
kursu odbyły Się trzy próby modeli w 
locie, na których uzyskano bardzo ład- 
ue wyniki, 

Prace praktyczne prowadzili instruk- 
torzy LOPP, pp.: Pokiziak, Lewandow 
ski i Zarudzki. Wykłady wygłosili: dy- 
rektor Adam Tiger, Pokiziak, Will- | 
mann, Kotowski, Matz i Jakimowicz. 


Pod koniec kursu odbył się egzamin. 
Dnia 14 stycznia 1934 odbyło się uro- 
czyste zakończenie kursu z udziaiem 
inż. Rybickiego, prezesa Komitetu wo- 
iew, LOPP. we Lwowie, który dokonał 
przeglądu modeli wykonanych przez 
instruktorów kursu. W przemówienin 
iuż, Rybicki podkreślił, że LOPP. wiel- 
ką wagę przywiązuje do rozwoju mo- 
delarstwa, które budzi wśród młodzie- 
ży zainteresowanie lotnictwem, a w 
szczególności sportem lotniczym. Służy 
propagandzie, oraz jest polem 'do do- 
świadczeń w dziedzinie konstrukcji lot- 
niczej. 

Imieniem uczestników kursu przemó- 
wil p. Stiefl, prof, gimn. w  Kołomyji, 
dziękując za zdobyte wiadomości z tak 
pięknej dziedziny, ząpewniając, że pra- 
ca włożona w orgamizowanie tego kur= 
su, wyda odpowiednie owoce, 


Przed nominacjami nowych rejentów. 


W dniu wczorajszym prezes Sądu a- ! 
pelacyjtego we Lwowie dr. Zieliński | 
wyjechał w sprawach służbowych ma | 
kilka dni do Warszawy. Audjencje u | 
Prezesa Sądu apelacyjnego odbywać | 
się będą dopiero po jego powrocie od 
czwartku dnia 25 b. m. | 

Wyjazd prezesa dr. Zielińskiego do r 
Warszawy — jak się dowiaduje Agen- i 


cja Wschód — pozostaje w związku W 
znacznej mierze z bliskiemi nomitacja- 
mj rejemtów na opróżnione stanowiska 
na terenie Apelacji lwowskiej, Decyzja 
p. Ministra sprawiedliwości w sprawie 
nominacji rejientów spodziewana jest 
już ewentualnie w ostatnich dniach bic 
żącego miesiąca, a w każdym razie w 
pierwszych dniach lutego b. r. 


Wychowankowie M. Zakiadu Sierot 
na zimowym obozie harcerskim. 


Do jednego z ważnych zdarzeń na te 
renie Miejskiego Zakładu Sierot musi- 
my zaliczyć powstanie przy Zakładzie 
po raz pierwszy — od czasu jego istnie 
nia — drużyny harcerskiej, zorganizo- 
wanej przez instruktorów harcerskich, 
pracujących jako wychowawcy w Za- 
kładzie, W drużynie pracują, prowa- 
dząc dane działy prac, wszyscy wycho 
wawcy, — tak harcerze jak i niehance- 
rzę. Jednym z głównych punktów pla- 
lu pracy było umożliwienie harcerzom 
wyjazdu na zimowy obóz harcerski, 
To też po uzyskaniu życziiwej aproba- 
ty p. inspektora St. Chruściela, pełnią- 
cego obowiązki dyrektora Zakładu, 
przystąpiono z zapałem do organizacji 
obozu. Trudności było bardzo wiele. 
Zdobycie odpowiednich funduszy, po- 
trzebnego sprzętu narciarskiego, nawet 
buty, menażki. sienniki. naczynie ku- 
cheme jtp, wszystko musieli harcerze i 
komenda drużyny zdobywać własnym 
sprytem — wreszcie omówić warui:ki, 
pomieszczenie i zaprowiantowanie na 
miejscu pobytu obozu, Podkreślig nale- 
ży bardzo przychylne stanowisko i wy- 
datna Pomoc p. wiceprezydenta Stroń- 
skiego. dalej Okręgowego Urzędu W. 
F.i P. W, który wypłacił subwencję 
na racie żywnościowe, wreszcie pomoc 
Obwodowej Komendy P. W. przy 40 | 


p. p. która wypożyczyła sprzęt nar- 


ciarski. 


Obóz odbył się w Rokitnie k, Brzu- 
cltowic, korzystając z gościnnej į wy- 
datnej pomocy w maturze — jak opał, 
chleb, jarzyny — pana dr. Stefana fsz- 
kowskiego, właściciela majątku. Mic- 
Szczono się częściowo w budynkach 
dworskich, częściowo zaś (świetlica) 
zajęto budynek szkolny, gdzie harcerze 
natrafili na bardzo życzliwe stanowi- 
sko p.p. Krzyżanowskich, kierow, szko 
ły. Opiekę duszpasterską Sprawował 
bardzo życzliwie miejscowy ksiądz pro 
boszcz gr.-kat, 

Pogoda, słońce, doskonałe dla począl 
kujących narciarzy tereny roztocza 
lwowsko-tomaszowskiego, wreszcie ob 
fite į smaczne jedzenie, gotowane przez 
samych  lharcenzy, były najbardziej 
sprzyjającym czynnikiem wychowaw- 
czym obozu. lo też słońca, świeżego 
powietrza, używano dowoli, zużywając 
całe przedpoludnia na włóczęgi narciar 
skie. To odkrywano ślady jednego z 
najlepiej w Małopolsce zachowanych 
horodyszcz. to wybierano się na tropie- 
nię do lasu, Raz złapano nawet małego 
koziotka. 

Dlugic wieczory zimowe snpędzatno 
ną przemiłych gawędach przy kominku. 
Często odwiedzali  hancerzy goście, 


Ślub córki amb. Chłapowskiego. 


W tych dniach odbył sie w kościele Św. 
Ludwika w Paryżu Ślub córki ambasado- 
ra Chłapowskiego, Krystyny z par. Mau: 


rice de Bratillat, oficerem kawalerii Na 
zdięciu młoda Para po wviściu z kościoła. 


przed którymi zastępy popisywały Się 
wesołemi pokazami. Harcerze brali u- 
dział w nabożeństwach w  mieiscowci 
cerkwi, byli i w kościełe w Borkach 
Vorninikańskich i na Jaselkach, urzą- 
dzanych przez T. S. L., popieraiąc im- 
prezę nietylko finansowo, ale dając 1 
punkty programu. Szczególnie owacyj- 
nie były witane kolendy i pieśni. śpie- 
wane ma trzy głosy, a tak starannie w 
Zakładzie przygotowane przez p. prot. 
St. Bruczkowskiego. kapelmistrza or- 
kiestry zakładowci, Wybrano Się rów- 
nież saniami na cały dziań do Żółkwi 
zwiedzajac hutę szklaną i zabytki stare 
go grodu. Oglądano ciekawe urządze- 
nia wzorowo prowadzonej gospodarki 
majatku w Rokitnie. Dwanaście dni zie 
cialo szybko. trzeba było wracać, Wró 
cili wszyscy zdrowi, cali, rumiami i sil- 


nieisii bo mimo -trudów wycieczek i 
Pyiamy popelinowe )/ 150) 
(madns wzory) ammm 
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krótkiego czasu przybyło każdemu 
przecietnie 2—3 kg. wagi, iak wykaza- 
ły badania lekarski" przed i po obozie. 
Wrócili wszyscy. opowiadając inuy 
przygody i historie obozowe, czeku 
luta, by móc znów wyjechać na "bóz. 

Obóz prowadził phm, Grünberg An- 


toni, lustrator i kierownik Wycziału 
Gcspodarczego Komendy  Choragu! 
Harcerzy, przy pomocy kilku sta:- 


szych harcerzy ze znanej iuż na terenie 
Lwowa i5-ej Iw, drużyny harcerskie: 
ikl. 
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Inkasowanie wkładek 
człenkowskich LOFP. 


Dążąc do usprawuienią inkasa sklu- 
dek członkowskich L. O. P, P. Zarząd 
Główny L. O. P.P. uzyskał zgodę Pit- 
na Ministra Poczt | Telegrafów na iwi 
sowanie tych składek przez listo1n- 
szów. W najbliższym Dzienniku Urz? 
dowym Ministerstwa Poczt i Teiega- 
fów ukaże się rozporządzenie p. Mini- 
Stra P. i T. nakazujące urzędom i 
gencioim pocztowym inkasowanie su! 
dek członkowskich L. O.P.P. za wi- 
średnictwem listonoszów na terenie * 


* łego Państwa, 


W ten sposób każdy obywatel L 
żadnej straty czasu i nalimniejszego kl 
potu będzie mógł wpłacać składki cz' 
kowskie L. O. P. P. 


PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA- 
NIACH TOW. SZKOŁY LUDOWEJ. 


ti: pz 


Program radjowy. 


Niedziela, 21 stycznia. 


Lwów. Godz, 9—954: Audycja poranna. 
9'54—10: Przerwa.  10—11'45: Transmisia 
ro Krakowa. Nabożeństwo. Po nabożeń- 
stwie muzyka religiina z płvi z Krakowa. 
11:57: Sygnał czasu z Obserwatorium 
Astronom'ornego w Warszawie, hejnał 
s Wieży Mariackiej w Krakowie. 12'05: Od 
czytanie programu na dzień bieżący. 12/10: 
Wiadomości meteor. 12/15: Trans. z War: 
szawy XVI. poranek muzvcznv z Filhar= 
monji Warsz. w wyk. orkiestry iilharmo- 
nicznej pod dyr. Walerjana Bierdjałewa 
oraz Margerita Trombini ~ Kazuro (forte- 
nian). W programie utwory L, van Bectlio. 
vena. W przerwie trans. z Warszawy. Ma- 
ksymilian Centnerowicz wygl. felieton mu. 
zwczny p. t: „Demomiczmi artyści', 14: 
„O roślinach leczniczych * — wyg? dr. Jó- 
ef Motyka. 1412: Płyta graniofonowa. 
14/15: Trans. z Warszawy. „Przeglad fva- 
ków produktów rolnych“ — wygł. p. Sta- 
nisław  Prus-Wiśniewski, 14'25; Muzyka 
vopularna z płyt. 15: Trans. z Warszawy. 
„Kałkujacia rolnika“. 15/20: Trans. z War- 
Sawy. Koncert zespołu salonowo - WUBZO* 
wego Arkadjusza Flato. 16: Trans. z War- 
szawy. Słuchowisteo dla dzieci: „Spotka- 
nic” pióra Kazimierza Konarskiego 
obrazek z 1863 r.) 16/30: Kwadrans słyn” 
nych artystów (płyty). 16'45: Transmisia 
z Warszawy. „Jedenaście opóźnienia” (l- 
mioreska). Jim'a Pekera. 17: Trans. z War- 
szawy. „Natwierniejsza przyjaciółka kobie” 
ws pogadanka p. Marji Śliwińskiej— 
Żurzyckiej. 1715: „Przyszli my tu chwa* 
lić* — regionalna audycja muzyczna w 
opr. Raimunda Pragłowskiego w wyk chó 
iu nięskiego „Bard“ pod dyr. prof, Franch- 
szka Rylinga, Pieśni i koledy lwowskie. 
17'45: Trans. z Warszawy. Muzyka ludoe 
wa z płyt. W przerwie komunikat Zw. Pra 
cowników Gmie Wiejskich 18: „Kulig“ — 
słuchowisko pióra Kazimierza Brończyka 
13'40: Recital Śpiewaczy art. op. Marii Ki- 
sielewskicj (sopran).  Akomp, p. Tadeusz 
Seredyński. 19: „O Tadeuszu Romanowi- 
czu — wygl p. Irena Kuczyńska 19'10: 
IęRezmaitości. 1930; Trans. z Warszawy, 
Radiotvgodnik dla młodzieży: „Co się dzia- 
je na Świecie” — w opr. Bruno Winawera. 
19'45: Odczytanie programu na dzień na- 
siępny. 19/50: Trans. z Warszawy Kon- 
cert muzyki jekkiej w wyk. orkiestry P. R. 
pod dyr. Stamisława Nawrota i Ola Obar- 
ska (piosenki). Przy fortepianie prof. Lus 
tik Urstein. 2050: Dziennik wieczornv. 
21: Trans. z Warszawy. Zdobyczc Powsta 
nia Styczniowegh — wygl, red K. Koźmiń- 
ski. 21515: „Na Wesołej Fali", Fala Nr. 36. 
Trans. ze Lwowa. 22'15: Wiadomości spor 
towe ze Lwowa. Krakowa. Katowic. Wil- 
ua. Łogzi. Poznania i Warszawy. 22'25: Tr. 
r Warszawy. Muzyka taneczna z kawiar- 
ni „Gastronomia“, orkiestra Wiesława Wit 
kosze. 23: Komunikary 23/05: Dalszy ciag 
muzyki tanccznci. 23'15-—23/30: Trams. z 
Warszawy. podanie w jęz. franc. czasu 
mzerzdów przez punki komtrolny w War- 
szawię uczestników XIU, raidu automobllo- 
wego Monte Carlo. 


Poniedzialek. 22 stycznia, 


Lwów. Godz. 515—8'10: Trans. z Warm 
szuwy. Podanie czasu przejazdu uczestmi* 
ków raidu automobilowego do Monte Care 
lo. 1—$: Audycja porama. S—11'40: 
Przerwa. 11'4Q: Codzienny przeglad prasy 
polskiej, 11°50; Odczytanie programu na 
dzeń bicżacy i komunikaty, 11/57: Sygnał 
czasu z Obserwatorium Astronomicznego 
w Warszawie, heinał z Wieży Mariackiej 
w Krakowie. 1205: Koncert popularny 
z płyt. 1230: Wiadomości meteor, 12'33: 
Dalszy ciąg muzyki z płyt. 12:55: Dziennik 
południowy.  13-—15'25: Lwowska Giełda 
Zbożowa 15'30: Trans. z Warszawy. Wia- 
domości gospodarcze.  15'40: Lwowska 
kroniką harcerska, 15/45: Lwowska Chwil- 
ka L. O. P. P. 15'55: Trans. z Warszawy. 
Koncert orkiestry jazzowej pod dvr. Broni: 
slawa Szulca 16'40: Trans. z Warszawy. 
Lekcja języka francuskiego (kurs elemen 
tarny). Lektor p. Lucien Roquigny. 16'55: 
Irans. z Warszawy i Wilna. Koncert soli- 
stów w wyk. Zygmunta Protassewicza (ba. 
ryton) i Alberta Katza (wiolonczela). Tr. 
z Wilna. 17/50: Nauka stenografji przez ra- 
dio — przeprowadzi dr Maksymiljar Me- 
suse, lektor Uniwersytetu J. K. 18: Trans. 
z Warszawy. „Wódz. Żuawów śmierci 
(Franciszek Rochenbrun)' — wygl. p. Zo- 
[ja Fimdeisenówna 18'20: Trans. z Warsza- 
wy Audycja żołnierska 18/45: Orkiestry 


wojskowe z płyt. Repertuar teatrów, 18/52: | 
Hold weteranom Powstania Styczniowego ` 


złoży dr. Rachwał, 19: Odczytanie progra- 
mu na dzień nasiępny. 19/03: ??? Trzy 
pytajniki w opr. Marłusza Nowiny. 19'15: 
Rozmaitości. 1925: Piosenki w wyk chóru 
Dana (płyty). 19*40: Trans. z Warszawy 
Wiadomości sportowe. 19'43: Lokalne wia- 
domości Sportowe.  19*47: Dziennik wie- 
tzorny. 1955: „Silva Rerum“. 20: Trans. 
z Warszawy XIHl-tv koncert z cyklu „Mu 
zyka Niepodległej Polski“ w wyk. orkie* 
sty symiomoznej P. R pod dyr. Adama 
Dołżyckicgo i Olga lliwicka (fortepian). 
Koncert poprzedzi prelekcja p. Karola Stro- 
menkera 21: Trans. z Warszawy. Odczyt 
aktualny 2115: Tr. z Warszawy. Dalszy 
ciag koncertu, 22—23: Trans. z Krakowa. 
Posenki w wyk Jerzego AlHans. 23'05—- 
e3'3U: Płytw. gramoionowe. 
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Nr. z dnia 22 Stycznia 1934, 


Wśród iudożerców na Nowei Gwinei. 


Podróżn k austrjacki, dr, Bernatzik, 
zwiedził osiedia  kanibalów. leżące 
w głęb; wyspy Nowej Gwinei. Nowa 
Gwincia. największa z wysp Dołożo- 
nych na Pacyfiku, zawiera duże jesz- 
cze obszary, leżące w Środkowej czę- 
Ści, których me uknęła dotąd Stopa eu 
ropejczyka., Obszary te zamieszkane są 
przez liczne plemiona papausów, nie 
uiegłych dotąd wpływom cywilizacji 
i żyjących tak, jak żyli ich przodko- 
wie przed setkami lat, 

Aby dostać się do tych osiedli, leżą- 
cych w zachodniej części Nowej Gwi- 
mei, dr. Bernatzik wynajął samolot, 
który miał go odwieźć do okręgu Man 
det, taum właśnie, gdze znajdują się 
terytoria zamieszkane przez dzikich. 

Przelot nad zbitym, zęstym lasem 
dziewiczym trwał dość długo, Dopiero 
w wyżej położonych imiejsoowościach, 
bliżej łańcucha górskiego. zaczynały 
się pokazywać osiedla. wsie, uprawne 
półka, ogrody. Tu się zaczynało pań- 
stwo ludożeroów. Tutej też wyłądo- 
wat aeroplan dra Bematzika, Na po- 
witanie przybysza z nieba zbiegła się 
cała męska i żeńska ludność wioski. 
Papuasj są małego wzrostu, tędzy, © 
dużych, kędzierzawych głowach; ogól 
ny ich wygląd — mocno n'eestetyczny, 
Mężczyźni mają przy sobie broń: to- 
porki krzemienne, łuki, Broń ta jest 


żywem Świadectwem pozostawania 
gwinejezyków w tym samym  Slamie, 
w jakim żyli w okresie kamienia łupa- 
nego, Okres ten nie skończył się Iesz- 
Cze dla nich, trwa on wciąż, choć o 
jakieś tysiąc kilometrów dalej, na wy 
brzeżu, wyrosły miasta zbrojne we 
wszystko, co dała cywil'zacją spółcze- 
sna. Trudno o większy kontrast. 
Wycieczki, jakie odbywał dr. Ber- 
natzik wgłąb kraju, zetknęły go z lud- 
nością miejscową. Dzicy odnosili się 
doń dość przyiażnie, przyjmował, z 
zachwytem drobne upominki, w posta- 
ci szklanych paciorków, Gdy podróż- 
nik opuszczał wieś, wódy oiiaiował 
mi ną drogę pory kawał pieczonego 
mięsa. Dr, Bernatzik stwierdzi! z prze 
rażen' em, iż jest to kawał uda iudzkie- 
go. Papuasi prowadzą czeste wojny 
między soba. a w zwyczaju ich leży, 
że pokonanych wrogów zabijają, Ćwiar 
tuiją į raczą się pieczonem ich ciałem. 
Na wschodniem wybrzeżu Nowel 
Gwine: mieszkają piemiona pochodze- | 
na melanezyiskiego, odnaczające Się 
urodą i dość wysoką kulturą. Tam też 
w głębi lasów znajdują się plemiona 
buszinanów, żyjące na drzewach, No- 
wą Gwineja jest jeszcze dzisiaj bogatą 
skarbnicą kultur prymitywnych i nie- 


zrównanym terenem obserwacyj dla 
badaczy. or. 
seem o 


Na wystawie pośmiertneji prac Ś. p. Drabika. 


Pan Prezydent Rzeczypospolitej z Małżon ka i Pan Prezes Rady Ministrów Jedrze- 
jewicz na wystawie pośmiertnel prac Ś. p. Wincentego Drabika w Zachęcie. 


Ubezpieczen.e osób zajętych w żegludze morskiej 


Minister opieki społecznej w porozu- 
mieniu z ministrem przemysłu i handlu 
wydał rozporządzenie w sprawie zasto 
sowania ustawy o ubezpieczeniu Społe- 
cznem do osób, zatrudnionych w żeglu= 
dze morskiej. Zgodmie z treści, rozp- 
rządzenia osoby, zatrudnione na stat- 
kach polskich, oraz osoby, zatrudnio- 
ne przy czynnościach dorywczych ta 
statkach obcych w obrębie portów pol 
skich į ma ich redzie, nie należące do za 


Pies, który nienawidzi poliiyków. 


Zjednoczonych | dy mister Bennet ziożył Rosseveito- 


Prezydent Stanów 
Roosevelt posiada ulubionego psa ime- 
mem „Major“, który inu sprawia w:ele 
przykrości, Jest to pies niemieckie; 109» 
sy owczarskiej, zwane) w Ameryce al- 
zacką, bardzo inte igentny 1 czujny, Wa 
jednakże tę wadę, że zbyt "mptuisy- 
woe į czynnie obiawia swe Sync 
i antypatje. 

Rzecz osobliwa, że pies ten szczegól- 
ię wrogo odmosj się do wybitnych 0- 
sob stości, gdy natomiast wobec iudzi 
prostych jest łagodny j nę czym 1m 
nic złego, Natbardz'ei nienawidze mini. 
strów, senatorów i innych poltyków. 


“ Niedawno prezydent min'strów Kana- 


czeniu z tytułu ustawy scaleniowej. 

Osoby wykonywujące na wiasny Ta- 
chunek samodzielnie zawód żeglarski 
na statkach, których pojemność nie 
przekracza 50 metrów sześćcicmiycl. 
podlegają zabezpieczeniu na wypadek 
niezdolności do zarobkowania, powsta- 
łej skutkiem wypadków przy 
lub choroby zawodowej. 


łogi tych statków, podłczają zabezpie- 
pracy, 


wi wizytę w Białym Domu. Major“ 
rzucił Się na niego i boszarpał inu spo 
dwe, Pewnemu znanemu senatorowi 
odgryzł nedyplomatyczny przyjaciel 
prezydenta kawałek mięsa z ramienia. 
Wszelkie „perswazje” Jogo pana nie 
odnosły skutku. „Major“, któremu na- 
lożono na pysku kagamiec, szczekał i 
rzucał się lak wściekły na każdego 
poliryka, jakiego zcbaczył w Biaiym 
Domu. W końcu Roosevelt musiał roz- 
stać się z swym czworonożnym przy- , 
jacielem i skazał go na wygnanie, brze i 
siedłając go do prywatnego domni swej | 
rodziny. 
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Kronika stanistawowska 


Uroczysfoćć Jordanu 
w Sfanisławowie, 


W piatek (19 bm) odbyła się w Slani- 
sławowie tradycyina uroczystość Jordanu 
przy licznym udziale przedstawicieli władz 
cywilnych z wicewcj. Czerwińskini. woj- 
skowych z ppułk. Tobiasiewiczem. urzę” 
dów. kompanii honorowej ze sztandarem i 
orkiestra 48 pp. Po nabożeństwie w kate- 
drze gr kat. celebrowanem przez JE ks. 
bistcupa Chomyszyna i podniosłem kaza- 
nlu, odbyło sie na pl. Paderewskiego uro- 
czyste poświęcenie wody. przy dźwiękaci! 
orkiestry wojskowej, która odegrała szc 
reg kolend, 


Napad na profesora w gimnazjum. 


W ubiegły piatek w południe przybył 
do budymku gimn. III. do sali konf. chory 
umysłowo od kilku tvgodm były uczeń 
tego zakładu 23-letni Józef Rogala. Po 
przeprowadzonej rozmowie z dvrektorem 
Piskozubem. który nie wiedział o jego cho 
robie. Rogala rzucił słe na wchodzaceco 
do sali konf. prof. S. którego pobił, po- 
czem zbiegł. Chorym R. zaopiekowała sie 
połcja. 


e || ZE zk > 
B. lekarz klinik wiedeńskich 


Dr. med. Józef Arbeit 


ordynuje w cnorobacn wewnętrznych 

(choroby płuc, serca i przewodu pokarmo- 
wego) od 9—1 i od 3—6 

w Stanisławowie, ul. Sobieskiego I. 12 

tei. 282. (Hotel Krakowski). 2024 


TEATR IM. MONIUSZKI W STANI- 
SŁAWOWIE: 


Niedziela, 21 b. m. godz 330: „Awantu* 
ra w raju, 

Niedziela. 207 GA 
oceanem” 

Poniedziałek 22 bm.: nieczynny. 


ZAD. ADI, „SOdZ. 


KINOTEATRY W STANISŁAWOWIE: 
BELLONA: „Bandylta-Detektyw". 
OLIMPJA: „Kawalkada* (Clive Brock). 
TON: „W cieniu krzyża”. 

Urania: „Włóczęga bez serca", 
WARSZAWA: „Szalona noc“ 


Nowy referent bezpieczeństwa., Referen 
tem bezpieczeństwa w Starostwie w Stu. 


nisławowie został mianowany mur. MI. 
Szandrowski z wojewódzkicgo  wvdziałau 
bezpieczeństwa. Dotvchczasowy referent 
bezpieczeństwa St Gutt. przenicsionv 25- 
stał do Żydoczowa. 

Z ruchu.slużbowego w DOKP. Przecie 


sieni zostali; starszy asesor Wmętrzek Jan 
ze Śniatyvna do Wydziału handlowo-taryin 
wego bDwrokci. adiunkt Bociurko Stani- 
sław do staci Jakubowice (dvr Radom- 
sha) i nicetatowy dyżuriv ruchu Zachaiko 
VM łodzimierz z Bortnik dv Mikuliczyna. 

Adwokackie kolo LOPP. Onezdat odbuln 
sie zebranie koła adwokatów stanisławow 
skich, na którem postanowiono założy: 
adwokackie kolo LOPP. Na zebraniu tem 
ukonstytuował się wydział koła w siła 
dzie: dr. Sale (prezes). dr. Rydet (wicepr.). 
dr. Wilder (sekr). dr. Schreier (skarb.). 
oraz dr. Kalmus, dr. Mosler. mgr. Pollak i 
dr. Offenberger (czł, wydziału). 

Wieczór starokawałerski. W dniu I lu- 
tego odbędzie się w sali ZKP. zabawa. 
znana na giełdzie karnawałowej p. n. „Wie 
czoru starokawalerskiego'. Komitet wieczu 
ru w osobach pp. dr. Krywińskiero, inz. 
Domańskiego inż, Burzuńskiego i proi. 
Waldeka rozpoczał iuż odpowiednie prace 
przygotowawcze. 


Kurs IV, kt. Szkoły Mandlowei. Stara: 
niem Stow. absolwentów Szkoly Handlo: 
wej otwarty zostanie z dniem 1 lutego 


1954, przy Państwowej Szkole Handlowe! 
dla absolwentów 3-letniei Szkoły — kims 
wieczorny IV. kl. S H. typu gimnazialne- 
go © kierunku sSsamorządown-administra: 


cyjnym Wpisv na kurs przyjmuje sekre! 
stow, (Lipowa 55). 


KUPON „SŁOWA POLSKIEGO” 


uprawniający do nabycia 2-ch biletów 
z30% zniżką od cen normalnych na 
wszystkie przedstawienia teatru zawod. 
im. St. Moniuszki, pod dyr. Zuzanny 
Łozińskiej Ważny 20. l. 1934. 


Wyciąć i przedłożyć w kasie Teatru. 


— 


8 


Ogłoszenia urzędowe, 


LICYTACJE. 


l. Km. 59/34. Ogłoszenie. Komornik Sadu 
iinodzkiego w Nowym Targu, rewiru I-go, 
Ssgn. L Km. 59/34. ogłasza, że w dniu 16. 
marca 1934 roku o godzinie 9-tci przed po- 
łudniem odbędzie się w Sadzie (jrodzkian 
w Nowym Targu, pokoi Nr. 8. licvtacia 
realności Lwh 34, ks. gr gm. kat. Nowy 
Targ objętei Abrahama Kopito i Marii Ko- 
nito po połowie własnei, Realność pnowvż- 
sza położona jest w samym Rvnku miasta 
Nowego Targu. a składu się z parc. bud. 
Ik. 11 o pow. 583 m. kwadr, na której 
stoja budynek frontowy 1 piętrowy. muro- 
wany. oficyna drewniana i budynki gospo- 
darcze, Wymieniona nieruchomość osząc0- 
wana została na kwotę 52.644 zł. nainiże 
sza oferta poniżej którci sprzedaż nie na- 
stapi wynosi 26.332 zł. wadium natomiast 
5265 zł. Warunki licytacvine i odnoszące 
się do tej realności dokumenty może każdy 
mający cheć kupna przejrzeć w godzinach 
urzędowych. w biurze podpisanego komor- 
nika w Nowym Targu. Prawa wobec któ. 
rych niniejsza licytacja byłaby niedo- 
puszczalna należy zgłosić najpóźniej na 
wyznaczonym terminie licvtacvinvm przed 
rozpoczęciem licytacji. w przeciwnvin ra- 
zic pretensje tego rodzaju co do samej nie- 
ruchomości nie miałyby już znaczenia Oso-. 
bv dla których prawo lub ciężary na po- 
wyższej nieruchomości badź obecnie sa już 
wpisane, badź w toku postępowania Tews 
tacyjnego powstana. zawiadomi się o dal- 
szych czynnościach tvlko przez ozfoszenie 
na tablicy sadowej. ieżeli nie mieszkaja 
w okręgu tevo sądu | nic wskaża pelno- 
mochnika w siedzibie Sadu Grodzkięgo 
w Nowym Tarzu. 

Nowy Targ. dnia 18 stvcznia 1934. 

Komornik (—) Zdzisław Kononka. 


Kim. 1982/33, Obwieszczenie. Komornik 
Sadu Grodzkięgo w Tłumaczu. zamieszka- 
ły w Tłumaczu. na zasadzie art. 602 K P. 
C ogłasza, że w dniu 9 lutego 1934 r. 
o godz 10 w Tłumaczu odbędzie się pu- 
bliczna licytacja ruchomości, a mianowi- 
cie: 1) otomanvy Spreżynowei: 2) 2 szafek 
nocnych; 3) 1 psychy: 4) 1 szaiy dębowej; 
5) 2 poduszek: 6) 1 pierzyny: 7) 1 kreden- 
su kuchennego. oszacowanych na łaczna 
sume zł 650. które można ozlądać w dniu 
licvtacii. w miejscu sprzedaży. w czasie 
wyżej oznaczonym. 

Tłumacz. dnia 18 stycznia 1934. 300/K 


IV Km 240/34. Obwieszczenie. Komor- 
nik Sadu Grodzkiego. rew. IV w Drohoby- 
czu, majacy swa kancelarie w Drołohvczu 
przy ul. Małei 5 na zasadzie art. 602 kpc. 
obwiceszcza. że dmia 30. stycznia 1934 r. 
o godzinie I2-tej odbedzie się publiczna li- 
cytacia ruchomości należących do Michała 
Katza i Fabiana Pechtholda w ich przed- 
sębiorstwie w Drohobyczu, uł Kowalska 
4,2 składaiacych się z 1 aparatu dźwieko” 


298/K 


wego .kKlangfilin* kompletnego. 1 efek- 
tycznego. gramofonu 2 talerzowego. I 
kompletnej maszyny proiekcvjnej 1 prze- 


tvornicv elektrycznej, 250 krzeseł i 30 fo- 
telików oszacowanych na łączna kwote 
4,070 zł, które można ogladać w dniu t- 
cytacii. w miejscu sprzedaży. w czasie wy 
tei oznaczonyin. 

Drohobycz. dnia 13 stycznia 1934. 312/K 


km. H. 2872/33. Obwieszczenie Juljusz 
Szollginia. komornik Sadu Grodzkiego. re- 
wiru Il. w Tarnopolu. zamieszkały w Tar- 
nopołu. Pasaż Adlera 2, na mocy art. 602, 603 
i 604 K P. C. — ogłasza. że w dniu 6-go 
lutego 1934 r. o godzinie 14-1ei (nie późniel 
iednak niż w dwie godziny) w Stechnikowa 
cach odbędzie się sprzedaż z przetargu pu- 
hlicznega ruchomości składających sie z 1 
krowy czarne 1 lochy białej. 1 szafy, 1 
kanapy oraz maszyny do szycia. oszacowa 
usch n: łaczna sumę zł. 600, na zaspoko* 
Jenie wierzytelności Abrama  Kanczuka 
w Augustowie. Powyższe ruchomości moż. 
na ogladać pod wskazanym adresem w dniu 
dcvtacii. 314/K 

Tarnopol. dnia 1. stycznia 1934. 


Km. l. 4346/33 Obwieszczenie. Komornilc 
Sądu grodzkiego w Stanisławowie. rewi- 
ru I egzekucyjnego. mający  kancelarje 
w Stanisławowie przy ul. Sapieżyńskiei 8. 
na zasadzie 602 art. K P, C. ogłasza, że 
w dniu 15 łutego 1934 r. o godz. 10 rano 
w Stanisławowie, przy ul, Sapieżyńskiel 
84, na Żądanie Firmv Waleska“. kopalnia 
węgla. Sp Akc. Laziskar-Średnie. przez dr. 
J Wurzla, adw. we Lwowie. Słowackiego 
] 18, odbedzie się licytacia ruchomości na- 
leżących do Dawida Reinera. właśc. skla- 
du materiałów opałowych w Stanisławo- 
wie, ul, Sapieżyńska 84, składajacych słe: 
kasetka żelazna. 3000 kg. drzewa opałowe 
go. wóz żelazny. 4000 kc wegla kamien- 
nego, iutro męskie oszacowanych na 725 
zł. która rozpocznie sie od połowy ceny 
oszacowania. Spis rzeczy i szacunek tako 
wych przeżrzany być może w dniu i miej: 
scu licytach. 

Komornik Sadu grodzkiego w Stanisławo- 
wie Rewżłru I 

Stanisławów. 16 stycznia 1934, 313IK 

IX. Km. 3823/33. Obwieszczenie. Komor- 
nik Sadu Grodzkiego miejskiego rew IX. 
we Lwowie z siedzibą urzędowa przy tl. 


Nr. z dnia 22 Ssycznia IV54, 


Kochanowskiego 21. na zasadzie art. 602. 
K. P C. obwieszcza że w dniu 27 stycz” 
nia 1934 o godzinie 9 rano odbedzie się li- 
cytacja publiczna ruchoimości należących 
do dłużnika w jego zakładzie naukowym 
we Lwowie, św. Mikołaja 16. składaiacych 
się z przyrządów doświadczalnych z dzie” 
dziny fizyki i chemii. tablic, ławek. wie- 
szudeł, stołów i obrazów  pszacowanych 
na łaczna sumę 7.928 zł. 77 gr.. które mo- 
Żna oglądać w dnin licvtacii w mieiscy 
sprzedaży. w czasie wyvŻei OZNACZONYM. 
Zarazem za zgodą wierzyciela odwolnie 
licytację wyżei wymienionych ruchomości 
na dzień 28/XI1. 1933 godz 10 wyznaczoną. 
Komornik Sadu grodzkiego miejskiego we 
Lwowie. rewiru IX. 
Lwów. dnia 27/12 1933. 315/K 


AMORTYZACJE 


I. T. 82/33 Na wniosek. Józefy Pawul- 
skięi. podeimuije sie postepowanie celem 
umorzęnia wvmienionyvch  niżei papierów 
wartościowych, które wnioskodawcy m'a- 
łv zaginąć. Wzywa się bosiadacza tych na. 
pierów. abv w ciagu 6 miesięcy od dnia 
pierwszego ogłoszenia zarządzenia. przed- 
lożył temu Sądowi. także inmi interesowani 
mają zgłosić swoje zarzuty nrzeciw wnio- 
skowi. W razie przeciwnym uznałby Sad 
po upływie tego terminu te paniery war- 
tościowe za umorzone. Oznaczenie papie- 
rów wartościowych: Książeczka wkładka: 
wa Komunainei Kasy Oszczędności m Kra- 
kowa Nr. 355.817. onicwaląca na kwote 
1.208 zł. 21 gr. a wystawiona na nazwi. 
sko: Józefa Pawułlska. 

Sad Okręgowy Wydział I 
Kraków. 13 grudnia 1933. 217 
Sygn. akt V. Ne. 603/34/3. Edvkt. Zarza” 

dzam umorzenie weksla z daty Stanisławów 
10. lipca 1933 na 200 zł, płalnv 31. paź- 
dziernika 1933. na polecenie firmy Juner 
i Nachwalger. Posiadacza wzywain. bv 
swe prawa do niego zgłosił do dni 60. 
w razie przeciwitwvim uznam po upływie te- 
go terminu weksel (en za umorzony i po- 
zbawionv znaczenia. 

Sad Grodzki. Oddział V. 
Kołomyja, dnia 16 stycznia 1934, 295 
V. Ne. 604/34/3. Edykt Zarzadzam umo- 

rzenie weksla z daty Radom 3 sierpnia 
1933 na 200 zł. nłatuv 25 października 1933 
na zlecęnie firmv Sz Kestenberg. Posiada- 
cza wzywam. by swe prawa do niego zgło 
sił do dmi 60 w razie przeciwnym uznam 
po upływie tego terminu weksel ten za 
umorzonv i pozbawiony znaczenia. 

Sad Grodzki. Oddział V. 
Kołomvia dnia 16 stvcznia 1934. 206 
V. Ne. 605/34/3. Edvkt Zarzadzam umo- 

rzenie weksla z daty Lwów 6 czerwca 
1933 na 100 zł. płatny 30 października 
1933 na zlecenie firmy Mendel i Sojfer. Po- 
Siadacza wzywam by Swe prawa do nie- 
£o zzłosił do dni 60. w razie przeciwnym 
uznam po upływie tego terminu weksel ten 
za umorzony i pozbawiomy znaczenia. 

Sad Grodzki, Oddział V. 
Kołomyja, dnia 16 styczmia 1934. 297 
T. 216/33 Emilowi Schleiferowi zazginełv 

2 książeczki wkladkowe Miejskiej Komu- 
nalnei Kasy Oszczędności Nr. 305.059 ma 
kwote 258'49 zł. i Nr, 311.693 na kwote 100 
dol. am.. na nazwisko Emil Schlelfer. Wzy” 
wa sie posiadacza i interesowanvch do 
zgloszenia praw do 6 miesięcy. Po tym 
czasokresie uzna Sad ksiażeczki za mo- 
rzonę 

Sad Okręgowy. 

Lwów. 18 grudmia 1933. 


UPADŁOŚCI. 


Sa 16/33. W sprawie układowej dłużni- 
ków Wolfa Steinera i Laury Steiner. kuo- 
ców w Sądowej Wiszni. postępowanie ugo- 
dowe do majatku dłużników zastanawia sie. 

Sad Okręgowy 
Przemyśl. 18 grudnia 1933. 285 


Sa. 15/33. W sprawie układowej Samuela 
i Anny Lowenthalów, kupców w Dobromi: 
lu. postępowanie ugodowe do majatku dłuż- 
ników zastanawia sie. 
Sąd Okregowy 
Przemyśl. 9. grudnia 1933, 286 
Sa. 1/34. Otwarcie postepowania układo* 
wego do majątku dłużniczki Mariem Rab 
ner. kupcowci w Dobromilu. Komisarzeni 
nkładowym ustanowiomo S$. s o. Dra Mi: 
chała Ditza w Przemyślu. Zarządca ukła- 
dowym ustanowiono Mendla Rabnera. kup 
ca w Dobromilu Audjencję układowa wy- 
znaczono w wyżei wymienionym Sadzie 
na 16 lutego 1934, godz. 9, biuro Nr. 16. 
Wierzytelności należy zgłaszać do 7 lu: 
tego 1934. 
Sad Okręgowy 
Przemyśl, 17. styczma 1934. 287 
Sa. 41/33/40. W sprawie układowel do 
riajątku firmy Mitler i Becr we Lwowie. 
Rutowskiegoa 6. wobec połepszenia przez 
dłużniczą firme projektu nuceodowego, odra- 
cza się audiencje ugodowa ma dzień 22. 
stycznia 1934. godzina 11'30. Sala 23. tut. 
Sadu. Rutowsktego 13. 
Sad Okręgowy 


Lwów. 23 grudnia 1933. 301 


Redaktor odpowiedzialny: Julian Bernadiuk, 
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Sa. 77/32/203. W sprawie postepowania 
ugodowego do majątku 1) Szymona Solda 
i 2) firmv Szymon Sold we Lwowie. Kazi- 
mierzowska 29. otwartego ts. uchwała. 
z 23. czerwca 1932, odmawia sie zatwier- 
dzenia ugody zawartci miedzy dłużnikami, 
a ich wierzycielami na audiemcii uzodowej 
w dniu 16. września 1932, 

Sad Okręgowy 

liwów. 20. października 1933. 302 

Sa. 48/33/6 Edvkt uzodowy. Otwarcie 
poslępowania ugodowego do maiątku Adol- 
fa Wotisehia. właśc, handlu konfekc. we 
Lwowie, Skarbkowska 5. Komisarz ugoda 
wy: Terkel. sędzia Sadu Okręgowego we 
Lwowie. Zarządca ugodowv: Wolf Rothen- 
berg. właśc. handlu skór, we Lwowie, Żół- 
kicwska 31. Audjencja do zawarcia ugody 
w wymienionym Sadzie, biuro Nr. 23, dnia 
27. lutego 1934. o godz. 1114 przed połudn. 
Czasukres do zgłoszenia wierzytelności do 
20 lutego 1934. 

Sad Okręgowy 

Lwów. 2. stycznia 1934. 


FIRMY 


Firtn. 709/33, A. II. 180. Wpis firmy spół- 
kowcj. W rejestrze handlowym wpisano 
dnia 30 grudnia 1933. Siedziba firmy: Mo- 
ściska. Brzmienie firmy: „Export jai w Mor 
ściskach*, Krebs. -Schwarz i Reicher. 
Przedmiot przedsiebiorstwa: skup i export 
jai. Rodzai firmv i czasokres rozpoczecia 
czynności: fawna spółka handlowa. która 
czynność swoia rozpoczęła dnia 26 grudnia 
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1933. Spólnicy osobiście odpowiedzialni: 
Ronia Krebs, Dina Schwarz. Samuel 
Schwarz. Aron Reicher w Mogscisueh. 


Podpis firmv: Spółkę zastępywać i podpi- 
sywać bedzie Aron Reicher i ieden ze 
snólników przez łączne umieszczenie poł 
brzmieniem firmy swych podpisów. 
Sąd Okregowv 
Przemyśl. 30 grudnia 1933. 278 
Firn. 106/33. A II. 100. Wykreślenie fir. 
my W rejestrze handlowym dla firm po* 
jedynczych wpisano dnia 8. stycznia 1934. 
wykreślenie firmv Markus Schwarz. han- 
del i ckshort jaj w Mościskach. 
Sąd Okręgowy 
Przemyśl. dnia 30. grudnia 1933. 279 
Firm 707/33, A. II, 118. Wykreśłenie fir- 
my. W reiestrze handlowym dla firm Dos 
jedynczych wpisano dnia 8. stycznia 1934. 
wykreślenie firmy „Ronia Krebs. handel 
i eksport iaj“ w Mościskach 
Sad Okręgowy 
Przemyśl. 30 grudnia 1933. 280 
Firm. 708/33. A. I. 77. Wykreślenie firmy. 
W rejestrze handlowym dla firm spółko* 
wych wpisano dnia 8, siycznia 1934. wy- 


kreślenie firmy Reicher et Schwarz. 
eksport jaj w Mościskach, 
Sad Okręgowy 
Przemyśl. 30 grudnia 1933, 281 


Firm. 328/33 A. H. 135. Wykreślenie fir 
my. Wskutek wniosku właściciela firmv 
Tanchema Altschiiiiera false Morzenstema. 
wpisano w rejestrze handlowym dla firm 
pojedynczych, wykreślenie firmy Tanchem 
Morgenstern w  Przemyśłu. Data wpisu: 
13 grudnia 1933. 

Sad Okręgowy 
Przemyśl. 20. listopada 1933. 282 


Firm 697/33. A. II, 179. Wpis jednooso- 
bowej fimmy handłowei Do rejestru ham- 
dłowego wpisano 22 grudnia 1933. Siedziba 
firmy: Jarosław. Brzmienie firmy: Zy- 
gmunt Ritter. eksport koni w Jarosławiu. 
Przedmiot przedsiebionstwa: prowadzenie 
handlu i eksport koni. Rodzaj firmy: firmu 
pojedyncza od 15. grudnia 1933. Właściciel 
firmy: Zygmunt Ritter w Jarosławiu, Pod- 
pis firmy: Firme podpisywać będzie Zy- 
ginunt Ritter w ten sposób. że pod brzmie” 
niem firmy zamieści swoje imię i nazwisko. 

Sad Okrecowy 

Przemyśl. 19 grudnia 1933 283 


Firm 526/33. C. I. 200 Likwidacja Spółki 
z ograniczona odpowiedzialuościa. W spra- 
wie firmv Dr. Abraham Nussbaum i Pinkas 
Lasser. spółka z ograniczona odpowiedzial- 
nościa w Przemyślu — zarządza Sie na 
wniosek spólników wpis w rejestrze han- 
dłowym. że spółka powyższa została 
z dniem 19 lipca 1933 rozwiazaną i zarzą- 
dzono izj filkwidacje oraz że obecnie otrzy” 
muje ona nastepuiące brzmienie: „Dr, Abra. 
ham Nussbaum i Pinkas Lasser, spółka 
z ograniczona odpowiedzialnościąa w Prze- 
myślu w likwidacji“. Likwidatorami do 
przeprowadzenia likwidacji tei spółki usta: 
nowiono Pinkasa Lassera i Jude Dawida. 
kupców w Przemyślu. którzy podpisywać 
ją beda w ten sposób. że pod firma Spółki 
uwidoczniona jakimkolwiek sposobem z do- 
dalkiem wskazujacym likwidącje umieszcza 
swe podpisy dwai  likwidatorowie abo 
jeden likwidator i prokurent z tem. że 
łacznie z prokurentem Leiba Ehrenfreun- 
dem nie może podpisywać Juda Dawid, 
Data wpisu 14 grudnia 1933, 

Sad okręgowy. 

Przemyśl. 16. października 1933. 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 


IV. T. 4/23/15. Edykt. Józef Kocoń. sym 
Jana i Reginy. urodzony 3 maja 1887 w Ui 
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sołach i tam zamieszkałv, iako żołnierz 74 
pułku piechoty byłei armii austr. zacinał 
na woinie, od 4 maja 1915 bez wieści 
i uznany został tus. uchwałą z dnia 2, kwie 
tnia 1923 za zmarłego. Wdrażaiąc ohecnic 
postepowanie celem uznania małżeństwa 
icgo z Marianna Miesiączek za rozwiązane 
wzywa się. aby uwiadomiono Sad albe 
obrońcę wezła małżeńskiego. adwokata Dra 
Eugeniusza Heruntera , Wadowice. o zagi- 
nicnym do 1 roku od ogłoszenia. poczcim 
Sad na nonownv wniosek orzeknie os!a- 
tecznie. 
Sad Okręzowy Wydział I. 


Wadowice, dnia 4 stvcznia 1034 25% 
T 60/33 Tomasz Marek. urodzonv 
w Strzelczyskach, dnia 20 grudnia 16595. 


syn Piotra i Ewy. uczestnik wojny holszė- 
wickiej. zaginał od roku 1920 nie daie 
o sobie żadnej wiadomości Służył przy 9 
pułku ułanów. W celu uznania go za zmar- 
łego wzywa sie, bv do roku od orioszenia 
udzielono o zaginionym wiadomości Sada- 
wi w Przemyślu, 
Sad Okregowv 
Przemyśl 29 grudnia 1033 2S8 
T. 66/33 Jan Halejcio. urodzony w Jo 
dłówce. dnia 14 lutego 1885, svn Jakóba 
1 Katarzynv w roku 1914. wwviechał dn 
Niemiec na roboty i od tego czasu nie dam 
o sobie żadnej wiadomości. W cell uznania 
go za zmarłego wzywa się. by do roku od 
ogłoszenia, udzielono o zaginionym wiado- 
mości Sądowi lub kuratorowi adw. Dr. Di- 
widowi Landau w Przemyślu, 
Sad Okręgowv 
Przemyśl. 2 stvcznia 1034. WM, 
T. 47/33. Iwan Wasyłyszyn. urodzony 
w Jażowie Starvm dnia 26 październik 
1896. syn Wasyla i Fruzalit. uczestnik woi 
ny ukraińskiei, zaqinał w bitwie pod Kuti- 
kowem i od roku 1919 nie daje o sobie ża. 
dnej wiadomości Służył przy 7 sotni. nie: 
znanei formacji wojsk ukraińskich. W celi 
uznania go za zmarłegn wzywa sie. bv de 
raku od ogłoszenia udzielono o zaginionym 
wiadomości Sadowł lub kuratorowi adw. 
Dr. Msksymilianowi Hamegschmidt w Prze- 
myślu. 
Sąd Okręgowy 
Przemyśl 20 grudnia 1933 200 
T. 72/33. Salo Deiches urodzony w Jaro. 
sławiu, dnia 28 sierpnia 1883. svn Arona 
i Jochewety. uczestnik wojnv Światowei 
zapinał i od roku 1916 nie daję o sobie ża- 
dnei wiadomości. Służył przy 12 pułk” 
piechoty  austrjackici obrony  krajowei. 
W cełu uznania Zo za zmarłego wzywa 
sie. aby do pól roku od ogłoszenia udzie- 
fono o zaginionym wiadomości Sadow 
w Przemyślu. 
Sad Okręgowy 


Przemyśl. 29 grudma 1933. 291 


T. 58/33. Michal Pachołko. urodzony 
w Wietlinie. powiat Jarosław. dnia 14 li- 
stopada 1884, syn Michała i  Anastazii. 
uczestnik wojny Światowej. zaginał i od 
roku 1914 nie daje o sobie żadnej wiado- 
mości. Służył przy nieznanej formacii woi- 
ska austriackiego. W celu uznania go za 
zmarłego wzywa Się. by do pół roku od 
ogłoszenia udzielono o zaginłonym wiada- 
mości Sadowi 

Sad Okręgowy 


Przemyśl 27 października 1933. 202 


T. 129/33 Parascewia Łahodycz. zameż 
na Romach. urodzona 1859, w Kamionce 
Lasowej — Biczków. zginęła w Rosji 1918 
r. Celem udowodnienia śmierci wzywa cie. 
abv do 3 miesięcy od dnia ogłoszeni? 
udzielono wiadomości o niej Sadowi. 

Sąd Okręgowy, Wydział III. 

Lwów. dnia 2. września 1933 304 

T. 129/33. 1) Ignacy Romach. urodzom 
1896 w Kamionce Lasowej — Piratyn. za- 
ginal jako Żołnierz ukraiński 1918 roku. — 
2) Anaslazja Romach, urodzona 1901 w Ka- 
mionce Lasowei — Piratyn. zaginęła 1915 
roku w drodze ao Rosji między Łuckiem 
a Dubnenm. Celem uznania ich za zmarłych 
wzywa się. aby do roku od dnia ogłosze: 
nia zgłosił słe lub udziełono wiadomośc! 
o nicli Sadowi 

Sad Okręgowy Wydział III. 

Lwów. dmia 2 września 1933. 
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